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jedności demokratyczej 
i współpracy z ZSRR 


zapewni Francji pokój i dobrobyt: 


PARYŻ (PAP) — W Welodromie Zimowym — największej sali 
Paryża — odbył się w środę wietzorem pod przewodnictwem Du- 
clos potężny wiec ludowy z udziałem dziesiątków tysięcy pracują- 
«cych pod hasłem utworzenia rządu jedności demokratycznej. Na try- 
bunie obok przewodniczącego Jacques DUCLOS i sekretarza generał- 
nego Francuskiej Partii Komunistycznej THOREZA zasiedli członko» 
wie Biura Politycznego Francuskiej Partii Komunistycznej i Komi- 
tetu Centrałnego oraz sekretarz CGT FRACHON, poeta Aragon, ma- 
larz Fougeron, deputowani z Partii Republikanów Postępowych, se- 
kretarz Socjalistycznej Partii Jedności — Elie Blancourt. 


Mówi Duclos "ZAPRZESTANIA ZBRODNICZEJ 
Wśród entuzjazmu zebranych za- WOJNY Z VIETNAMEM 


hrał głos Duclos. Stwierdził on, że I PRZYGOTOWAŃ DO AGRESJI 


genezą obecnego kryzysu gabineto- 
wego jest nacisk mas ludowych, dą- 
żących do utworzenia rządu jedności 
demokratycznej. 

Duclós przypomniał, że wkrótce 
obchodzona będzie 32 rocznica Wiel- 
kiej Rewolucji Listopadowej ; wśród 
burzliwych oklasków zebranych pod- 
kreślił, že na dzień 21 grudnia przy- 
pada 70 rocznica urodzin Generalis- 
simusa Stalina. W obliczu tych 
dwóch uroczystych dat należy pod- 
kreślić, że 
NARÓD FRANCUSKI NIGDY NIE 
WYPOWIE WOJNY KRAJOWT SO- 
CJALIZMU, KRAJOWI LENINA 

; 1 STALINA. k 
Na zakończenie Duclos wezwał 
obecnych do, zjednoczenia sis w wal- 
ce o komunizm, jako najwyższy cel 
IRER a K 
zn - . m 
Przemówienie Thoreza 

„Owacyjnie witany zabrał następ 
nie głós sekretarz generalny Fran- 
euskiej Partii Komunistycznej, Mau- 
rice Thorez. Poddał on głębokiej 
analizie przyczyny obecnego kryzy- 
su rządowego. Przypomniał, że już 
dnia 6 października przywódcy Fran 
euskiej Partii Komunistycznej przed- 
stawili prezydentowi. Republiki pro- 
gram rządu jedności demokratycznej, 
mogący uratować sytuację, zadość- 
uczyńić uprawnionym żądaniem mas 
pracujących, ochronić swobody de- 
mokratyczne i ocalić pokój, ` 
NIE MOŻNA ODBUDOWAĆ FRAN- 
CJI BEZ KLASY ROBOTNICZEJ 

1 JEJ PARTII — 
stwierdził mówca. 

Thorez przypomniał, że usunięcie 
z rządu przed 30 miesiącami mini- 
strów komunistycznych nastąpiło na 
rozkaz kapitalistów amerykańskich 
i miało stanowić warunak udzielenia 
tzw. „pomocy* amerykańskiej, W 
istocie „pomoc“ ta, znajdująca wy- 
raz w planie Marshalla, oznacza cał- 
kowite uzależnienie Francji od roz- 
kazów imperializmu amerykańskie- 
go. 
Mówca wskazał, że ostatnia dewa- 
luacja, obarczająca całym swym cię- 
żarem masy pracujące, jest symp- 
tomem ogólnego kryzysu w ustroju 
kapitalistycznym. 

Omawiając uprawnione żądania ro 
botników, urzędników, byłych kom- 
batantów, byłych jeńców wojennych 
Graz drobnych kupców i rzemieślni- 
ków, generalny, sokretarz Francu- 
skiej Partii Komunistycznej wyka- 
zał, że uwzględnienie tych żądań jest 


rzeczę całkowicie możliwą pod wa-| 


runkiem 


| kowicie możliwe. 


PRZECIWKO ZSRR. 

Thorez napiętnował zgodę francu- 
skich Kół rządzących, w szczególno- 
ści Bidault, na odbudowę potęgi nie- 
zdenazifikowanych Niemiec Zachod- 
nich, ożywionych duchem odwetu. 

Sekretarz generalny Francuskiej 
Partii Komunistycznej podkreślił 
wzzost poziomu świadomości politycz 
nej mas francuskich, które nie da- 
dzą się oszukać grze politycznej kół 
rządzących, ukrywających istotne 
przyczyny kryzysu rządowego. Na- 
ród francuski — oświadczył Thorez 
— domaga się nie zmiany ekipy mi- 
| nisterialnej, lecz zmiany polityki. 
| Naród francuski pragnie rządu, 

który wypowie plan Marshalla 
i pakt atlantycki, który zachowa 
wierność dla przyjaźni francusko- 
radzieckiej, a nie będzie intrygo- 
wał przeciwko ZSRR w Organi- 
zach Narodów Zjednoczonych, 
ani popierał zdrajcy Tito. 

NARÓD FRANCUSKI PRAGNIE 
RZĄDU, KTÓRY WEŹMIE UDZIAŁ 
W. PAKCIE POKOJU PIĘCIY 
WIELKICH MOCARSTW: ERAN- 
CJI, ZSRR, USA, WIELKIEJ BRY- 
TANII I CHIN LUDOWYCH, KTó. 
RY PRZYCZYNI SIĘ DO ZAKAZU 
BRONI ATOMOWEJ. 

Thorez dowiódł następnie, że utwo 
jrzenie rządu jedności demokratycz- 
|nej jest w obecnych warunkach cal- 
Zaznaczył on, że 
nawet w łonie obecnego Zgromadze- 
nia Narodowego jest wielu deputowa 
bych wśród socjalistów i MRP, co- 
raz to bardziej niechętnych polity- 
ce, symbolizowanej przez agenta fj- 
nansjery międzynarodowej, Rene Ma- 
yera, W masach, wbrew machinac- 
jom przywódców, realizuje się w 
| coraz szerszym zakresie jedność mię 
dzy komunistami a katolikami i soc. 
jalistami, z 

Generalny sekretarz Francuskiej 
Partii Komunistycznej stwierdził, że 
Partia Komunistyczna nie obawia 
się nowego głosowania, przeciwsta- 
wia się natomiast kategorycznie pro- 
jektowanej przez reakcję zmianie or- 
dynacji wyborczej, która dąży do 
sfałszowania woli ludu. 

Mówca zwróżił z kolei uwagę na 
wzrastającą potęgę obozu pokoju, 
który rozciąga się obecnie od Pragi 
do Szanghaju a sięgnie w przyszło-|. 
ści po tej stronie kontynentu do wy- 
brzeża Atlantyku i -przekroczywszy 
ocean — obejmie zachodnią półkulę. 
Zdrada Tito — powiedział Thorez — 
wciągnęła chwilowo Jugosławię do 
obozu imperialistycznego, lecz naród 
jugosłowiański pod przewodem swej 


l tajnej partii komunistycznej położy 


i Robotnicy Pa 


Tłumy robotników paryskich manifestują przed gmachem Zgromadzenia 
Narodowego, domagając się utworzenia rządu jedności  dgmokratycznej, 


ryża demonstrują 


kres zbrodniczym machinacjom agen 
tów imperializmu amerykańskiego. 
Kończąc Thorez wyraził głęboka 
wiarę w rychłe zwycięstwo sił po- 
stępu i pokoju. Od klasy robotniczej 
i od ludu francuskiego — oświadczył 
Thorez — załeży przyśpieszenie po- 
wstania rządu jedności demokratycz- 
nej, który przywróci Francji jej wiel 
kość i niezawisłość, przyczyniając 
się w ten sposób do zachowania po- 
koju i obrony wolności. Niech żyje 


Francja! Niech żyje Republika! 
Niech żyje rząd jedności demokra- 
tycznej! 


Ostatnie słowa Thoreza utonęły w 
burzy oklasków, 
Rezolucja 
uczestników wiecu 
przemówieniu Thoreza zebrani 


o 
jęli jednomyślnie 
r ucję: 


Odpowiadając na apel Federa- 
cji Komunistycznej departamentu 
Sekwany, zebrani aprobują z en- 


następującą | 


tuzjazmem przemówienie sekre- 
| tarza generalnego Francuskiej 
Partii Komunistycznej Thoreza, 
Domagają się oni položenia kre- 
su długotrwałemu kryzysowi rzą- 
dowemu. Całkowita odpowiedzial- 
ność za ten kryzys spada na lu- 
dzi, pragnących uporczywie rzą- 
dzić wbrew klasie robotniczej 
ijej Partii, Zebrani potępiają po- 
stawę ludzi, których główną tra- 
ską jest przygotowanie ordynacji 
wyborczej, mającej sfałszować 
wynik głosowania powszechnego, 
ażeby pozbawić klasę robotniczą 
i jej Partię — Partię Komuni- 
styczną — przedstawicielstwa od- 
powiadającego jej wpływom. 


Lud Paryża i przedmieść pary- 
skich, ufny w swą siłę, wzmożc ak- 
cję, ażeby narzucić RZĄD JED- 
NOŚCI DEMOKRATYCZNEJ, 
KTÓRY ZREALIZUJE POLITY- 
KE ZGODNĄ Z INTERESAMI 


KRAJU i POKOJU ŚWIATOWE-J| 


GO. 
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Chińska Republika Ludowa 


2 CZIWOWA i 


Terćny zakropkowane — wyzwolona przez Chińską Armię Ludową. Te- 


reny jasne — ostatnie ośrodki oporu Kuomintangu. 


Strzałki oznączają 


kierunki natarcia wojsk ludowych. 


Dwie armie 
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rozbite w prowincji $zansi 


"PEKIN (PAP). — Rzecznik Ar- 
mii Ludowej scharakteryzował na 
stępująco obecną sytuację wojsko 
wą w Chinach północno-zachod- 
nich. 


Armie generałów  kuomintan- 
gowskich Ma-Pu-Fang i Ma-Hung- 
Kwei — zostały zniszczone, a woj 
skom innego generała kuomintan 
gawskiego Hu-Czung-Niana grozi 
podobny los. Ludowe siły zbroj- 
ne, uderzając z centralnej części 
prowincji Szans: przełamały linie 
obronną Hu-Czung-Nana w gó- 
rach Tsining i utorowały sobie 


przejście do Nanczung — północ- | 
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UWAGA REDAKTORZY GA ZETEK ŚCIENNYCH 
I KORESPONDENCI FABRYCZNI „GŁOSU*! 

„ „W poniedziałek dn. 31 pażdziernika n godzinie 18, odbe- 
dzie się w Inkalu Redakcji odprawa redaktorów gazetek ścien- 
nych łódzkich zakładów pracy i 


„Głosu*, 


Na odprawę należy przynieść gotowe już gazetki 
czone na wystawę, badź projekty gazetek i artykułów. 
Prosimy o punktualne przybycie. | 
WYDZIAŁ PROPAGANDY KŁ PZPR 
i REDAKCJA „GŁOSU ROBOTNICZ 


nej bramy wpadowej do prowin- 
cji Seczuan. 

Wojska ludowe operujące w po 
łudniowo-wschodniej części Szan- 
si przełamały trzy kólejne linie 
obronne nieprzyjaciela. 


Czechosłowacja zgłosiła w 


walki z kryzysem w krajach kapitalistycznych 


NOWY JORK (PAP- — W związ. 
ku z debatą nad zagadnieniem pełne- 
Zo zatrudnienia i stabilizacji gospo- 
darczej, Czechosłowacja wniosła na 


korespondentów fabrycznych 


przezna- 
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Załogi fabryk meldują 


o wykonaniu planów rocznych 


— M 


i ZPB Nr 46 


W. dniu wczorajszym, 27 października, o godzinie 9 załoqa 
_PZPB nr 16 wykonała roczny plan produkcji. Jest to wielki, 
choć nie pierwszy, sukces całej naszej załogi, Do przedtermi- 
nowego wykonania planu przy czynił się szeroki rozwój wspśł- 
zawodnictwa, który obejmuje 67 procent naszej, załogi oraz 
entuzjazm i wysoka świadomość obywatelska wśród robotnic. 
Należy nadmienić, że spośród 1,664 kobiet, zatrudnionych W 
naszych zakładach 1,655 jest zorganizowanych w Lidze Kobiet. 
Zielińska St. 
korespondent fabryczny z PZPB Nr 16 


„Pierwsza* w Rudzie Pabianickiej 

Państwowa Farbiarnia i Wykończalnia „Pierwsza“ w Rudzie 
Pabianickiej wykonała w dniu 26 pażdziernika roczny plan pro- 
dukcji pod względem ilościowym. Plan wartościowy został wy- 
konany już w dniu 21 bm. 1 

Sukces ten załoga „Pierwszej osiągnęła na miesiąc i pięć 
dni przed terminem wykonania planu rocznego, ustalonym w 
zobowiązaniu załogi, podjętym dla uczczenia Święta 1 Maja, 


Rajmund Kowalczyk R 


korespondent „Głosu 


——mm 
Fabryki Makaronu — „Społem* | 
Fabryki Makaronu „Społem*, mieszczące się przy tl. Łom- 


żyńskiej 3 i ul. Bandurskiego 26 w Łodzi, wykonały roczny 
plan produkcji w wysokości 1,580 ton makaronu. 


Przedterminowe wykonanie przez te fabryki planu rocznego 
umożliwi ich załoqom wyprodukowanie dodatkowo w roku bie- 
żącym dalszych 300 ton makaronu. 

3 aa 


Piława i Zielorih Góra 


O wykonaniu planów rocznych donoszą również załogi Pań- | 


stwowych Zakładów Przemysłu Jedwabniczo - Galantery jnego 
Nr 15 w Piławie Górnej i Państwowa Fabryka Dywanów Nr 14 


Zawodowych, zgłoszony uprzednio do 


w Zielonej Górze. 


——MM 


Przemysł papierniczy 
Produkcja papieru w Polsce Ludowej poważnie wzrasta w. 


porównaniu z okresem przedwoj 


ennym. Tak na przykład we 


wrześniu fabryki papiernicze wyprodukowały o 48 proc, papie- 


ru więcej, aniżeli przed wojną, 


Dziś przemysł papierniczy może pochwalić się nowym suk- 
cesem donosząc o wykonaniu rocznego 


planu produkcji za- 


równo pod względem ilościowym, jak i wartościowym. Odbyta 
niedawno w Kaletach narada aktywu gospodarczego przemysłu 


papierniczego ustaliła termin re 
8 listopada. Dzięki wzmożonym 


alizacji planu rocznego na dzień 
wysiłkom załóg poszczególnych 


fabryk udało się przyśpieszyć wykonanie planu rocznego o dwa 
tygodnie. 


WARSZAWA (PAP). — W dniu 
26 października 1949 r. pod prze 
wodnictwem Prezydenta RP od- 
było się 87-kolejne posiedzenie Ra 
dy Państwa z udziałem tow. Pre 
zesa Rady Ministrów. Na posie- 
dzeniu tym Rada Państwa za- 


twierdziła szereg dekretów rządo 
wych, w tej liczbie i projekt de* 
kretu o ochronie tajemnicy pań- 
stwowej i służbowej. 

Rada Państwa zatwierdziła tak 
że dodatkowo budżety na rok 
1949 pięciu wojewódzkich związ 
ków samorządowych, 


Zagłębie Ruhry -powodem rozdźwięków 


pomiędzy Słanami Zjednoczonymi i Angliq 


BERLIN (PAP). — Brytyjski wyso- | 
ki komisarz w Niemczech gen. Robert 
son udaje się do Londynu, gdzie ma 
się spotkać z ministrem spraw zagra- 
nicznych Bevinem. 


W dobrze poinformowanych ko- 
łach łączą wyjazd Robertsona z po- 
wstaniem pewnych rozdźwięków we 
wnętrznych pomiędzy Słanami Zjed- 
noczonymi £ Anglią w przedmiocie 
międzynarodowego organu kontroli 
Zagłębia Ruhry. 


Amerykański wysoki komisarz 
Mac Cloy domaga się, abv wszyst- 
kie przedsiębiorstwa w Zagłębiu 
Ruhry. w których obcy kapitał posia 
da ponad 50 proc, akcji — zostały 
wyłączone spod kompetencji miedzy- 
narodowego organu oraz oddania 
międzynarodowego organu kontroli 
Zagłębia Ruhrv pod bezpośredni nad 
zór „administracji planu Marshalla” 
— aby zapewnić w ten sposób mono- 
polistom amerykańskim zupełne op 


porządek dzienny Komisji Ekonomicz 
nej Zgromadzenia ONZ program 
wałki z kryzysem i bezrobociem, opra 
cowany przez Światową Federację 
Związków Zawodowych. 


Program Światowej Federacji Zw. 


Rady Ekonomiczno - Społecznej ONZ 
w Genewie, domaga się od wszyst- 
kich państw dotkniętych klęską bez- 
robocia, następujących kroków: 
1) wprowadzenia szerokich ubez- 
pieczeń społecznych, podwyżki płac 
i świadczeń socjalnych na rzecz ro- 
botników dla zwiększenia siły na- 
bywczej mas i rozszerzenia ryn- 
ków wewnętrznych; 
2) kontroli działalności i zysków 
trustów i innych monopoli oraz 
kontroli cen; ; 


nowanie gospodarki Niemiec Zachod 
nich. 


Wspólna narada 


naukowców, chłopów 
i robotników rolnych 


W Krakowie odbyła się, zorgani- 
zowaną przez oddział Instytutu Nau- 
kowego Gospodarstwa Wiejskiego, 
pierwsza wspólna narada pracowni- 
ków nauki rolniczej, robofników 
Państwowych Gospodarstw Rolnych 
i chłopów — przodowników w rolnic- 
twie z woj. krakowskiego. 

Tematem ożywionej dyskusji były 
referaty o systemie polowo-łąkowym 
Wilłiamsą i 
Miczurina i Łysenki. Uczestnicy na- 
rady najwięcej uwagi poświęcili moż. 
liwościom zastosowania wspaniałych 
wyników radzieckiej nauki rolniczej 
w naszej gospodarce rolnej. 


program 


8) skrócenia czasu pracy; 


4) stworzenia szerokiego syste- 
mu szkolnictwa zawodowego: 


5) zastosowania rozleglego pro- 
gramu robót pubłicznych; 


6) redukcji wydatków na zbro- 
jenia; 

7) oparcia międzynarodowej wy 
miany handlowej na zasadach nie- 
zależności gospodarczej i politycz- 
nej poszczególnych krajów; 

8) unormowania stosunków mię- 

dzy cenami przemysłowymi a rol- 

niczymi. 

Czechosłowacja przedstawiła jed- 
nocześnie rezolucję ŚFZZ, która do- 
maga się współpracy w realizowaniu 
tego programu między rządami a 


wiązkami zawodowymi, 


o osiągnięciach nauki 


+ 


= 


~ gotowującej się konferencji, angie 
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Japonia 


"w piątym róku okupacji 


A 
JA 


„Krasnyj Flot” zamieszcza artykuł 
pt „Japonia w piątym roku okupa- 
cji", pióra prof, S. Eidusa. 

— W ciągu 4 lat okupacji — pisze 
autor — władze amerykańskie i ich 
japońscy figuranci doprowadzili kraj 
do zupełnej ruiny, Pod korifkc roku 
ubiegłego produkcja przemysłowa 
w Japonii osiągnęła zaledwie jedną 
trzecią poziomu przedwojennego. Na- 
wet przemysł włókienniczy, który 
przed wojńą zajmował czołową po- 
zycję w Azji, wyprodukował w roku 
1948 zaledwie około 17 proc. w po* 
równaniu z produkcją przedwojenną. 
Polityka inflacyjna doprowadziła do 
zupełnej deprecjacji yena, spowado- 
"wała słały wzrost cen i gwaltowny 
spadek realnych płac, 

Fakt, że władze amerykańskie uru- 
chomiły japoński przemysł wojenny, 
nie wpłynął bynajmniej na polepsze- 
nie sytuacji gospodarczej Japonii. 

Autor zaznacza, że monopoliści a- 
merykańscy wykorzystują ciężką sy 
tuację gospodarczą Japonii dla dal- 
szej penetracji w gospodarkę japoń- 
ską. Władze okupacyjne grabią bez- 
litośnie Japonię, zmuszając ją do po- 
krywania olbrzymich wydatków oku 
pacyjnych armii amerykańskiej. Sa- 
me tylko oficjalne wydatki okupacyj 
ne wyniosły-w 1948 roku — 713 mi- 
liónów dolarów, zaś w roku 1949 — 
886 milionów dolarów. 

Reakcyjny rząd Yoshidy wyłazi 
wprost ze skóry, aby wypełnić przy- 
 jęty przez rząd amerykański w grud- 
niu roku ubiegłego program tzw. „sta 
bilizacji gospodarczej”, Japońskie ma 
sy pracujące uginają się pod cięża- 
rem nadmiernych podatków. Nawet 
premier Yoshida i minister finan- 
sów Ykeđa niejednokrotnie przyzna- 
wali, że opodatkowanie ludności ja- 
pońskiej wzrosło do ostatecznych 
granic. 

Polityka reakcjonistów amerykań- 
skich i japońskich, zmierzająca do 
ujarzmienia f pauperyzacji japoń- 
skich mas ludowych, budzi w- kraju 
ogromne niezadowolenie. Toteż ame- 
rykańskie władze okupacyjne i reak- 
cyjny rząd Yoshidy uciekają się do 
terroru policyjnego, byle tylko stłu- 
mić objawy niezadowolenia, Ostrze, 


terroru skierówane jest przede wszy- 
stkim przeciwko Japońskiej Partii Ko 
munistycznej. W całej Japonii maso- 
wo areszłuje się komunistów. Yoshi- 
da i minister bez teki, Higal, grożą 
rozstrzelaniem wszystkich, którzy „za 
kłócają porządek”, a władze amery- 
kańskie i japońskie popierają jawnie 
miłlitarystów i faszystów, 

Wszystkie łe fakty Świadczą, że 
koła rządzące Stanów  Zjednoczo- 
nych planowo przeistaczają Japonię 
w rezerwat faszyzmu, w bazę wojen- 
no-strałegiczną i ognisko agresji na 
Dalekim Wschodzie, 


— katami 


E 


Oświadczenie ministra Wyszyń- 
skiegó w sprawie krwawego terroru 
w Grecji odbiło się głośnym echem 
na całym Świecie. Terror i egzeku= 
cje w Grecji faszystowskiej rosną z 
dnia na dzień. Liczba rozstrzelanych 
osób cywilnych, a wśród nich ko- 
biet, dzieci I nawet księży - patrio- 
tów sięga paru tysięcy. 4 

„Trybunały wojskowe — jak pi- 
sze „New York Post“ — stały się 
maszyną, funkcjonującą bez przer- 
wy“. Masowe mordy ludności po= 
szczególnych miejscowości należą, 
podobnie jak podczas okupacji hitle- 
Towskiej, do zjawisk powszednich w 
reżimie terroru monarcho = faszy- 
stów ateńskich, działających przy 
poparciu imperialistów  anglosa- 
skich. 

Wystąpienie delegata radzieckiego 
wyraża oburzenie milionów lIndzi na 
świecie, którzy żądają położenia kre 
su bestialstwom i okrvucieństwu fa- 
szystów greckich. 

Szczególnie ohydną i perfidną ro- 
lę w tym dziele unicestwiania naro- 
du greckiego odgrywał i odgrywa 
zbir belgradzki Tito, który, jak to 
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Koniec 


Flicków i Roerin 


Trzy tysiące fabryk przeszło na własność narodu 


© d czego chcecie zacząć? — 
pytali nas, grupę dzienni- 
karzy polskich gospodarze nie- 
mieccy, kiedy przed dwoma tygod- 
niami przyjechaliśmy do Berlina, by 
zapoznać się z życiem nowej repu- 
bliki niemieckiej. 

— Od fabryk — brzmiała nasza 
odpowiedź. 


Było to w kilka dni po ogłoszeniu 
Niemieckiej Republiki Demokratycz- 
nej i po olbrzymiej manifestacji, ja- 
ka przeszła ulicami Berlina, która 
zrobiła na wszystkich jej uczestni- 
kach i widzach niezatarte wrażenie. 
Po entuzjazmie pierwszych dni pra- 
cująca ludność Berlina wracała po- 
woli do normalnego życia, którego 
najważniejszym ośrodkiem są zakła- 
dy produkcyjne, Do fabryk udali się 
— na drugi dzień po ogłoszeniu skła 
du rządu — nowi ministrowie repu- 
bliki, by przedstawić program rządu 
robotnikom i pracownikom oraz uzy= 
skać od nich votum zaufania. Do fa- 
bryk tych poszliśmy i my, by zoba- 
czyć ośrodki, które są fortecą repu- 
bliki. Zwyczajowi temu zachowaliś- 
my następnie wierność w ciągu ca- 
łej naszej podróży po republice i w 
każdym mieście udawaliśmy się prze 
de wszystkim do fabryk. Mogliśmy 
w ten sposób zapoznać się bliżej nie- 
co z życiem przemysłu wschodnio- 
niemieckiego, a co najważniejsze, zo- 
baczyć na własne oczy, na jakich pod- 
stawach ekonomicznych buduje się 
demokracja niemiecka. 


Koncerny uległy likwidacji 


talownia w Groditz do niedawna 
należała do słynnego na cały 
świat koncernu Flicka. Wielu ludzi 


w Polsce pamięta jeszeze tego typo- | koncernu Siemensa, 9 fabryk olbrzy- 


Titowscy zbrodniarze 


narodu 


Rząd Demokratyczny, począwszy od 
1943 roku w formie żamaskowanej. 
a dziś już jawnie, zwalczał grecki 
ruch wyzwolenia narodowego, 


Tito i jego szajka, strojąc się w 
szaty obrońców greckiego ruchu lu- 
dowo - demokratycznego, w rzeczy- 
wistości myśleli tylko o tym, by za- 
garnąć terytorium Macedonii aż po 
Saloniki i w tym celu dążyli do roz- 
bicia jedności ruchu demokratyczne- 
go, do wbicia klina pomiędzy pa- 
triotami greckimi i macedońskimi, 
Gdy płany te realizowane w porozu- 
mieniu z tmnerialistami anglosaski- 
mi spaliły na panewce, gdy uchwa- 
ła Biura Informacyjnego Parili Ko- 
munistycznych i Robotniczych zde- 
maskowała istotne cele belgradz- 
kiego pachołka imperialistów, wów- 
czas Tito przeszedł jawnie do ohczu 
katów narodu greckiego. 

W lipcu br. Tito podał pomocną 
dłoń faszystom greckim, wpuszcza- 
jąc ich wojska na terytorium Jugo- 
sławii, skąd łatwiej mogły zaafako- 
wąć oddziały patriotów greckich, 
Decyzja ta zapadła w wyniku roz- 
mów, jakie miały miejsce w czerwcu 


ujawnia „Niebieska Księga", ypubli- ; br, w rejonie Popovolotsi pomiędzy 
kowana przez Tymczasowy Grecki | oficerami titowskimi, greckimi, no 1 


Zlot bankrutów w Londynie 


(Konferencja amerykańskich dyplomatów z terenu Europy Wschodniej) 


Dnia 24 października 'br. Departa- 
ment Stanu USA zwołał w Londy- 
nie konferencję amerykańskich 
przedstawicieli dyplomatycznych w 
"krajach Europy Wschodniej. i 

Konferencje te przygotowano w 
głębokiej tajemnicy, Organizatorzy 
jej nie uważali nawet za potrzebne 
uprzedzić we właściwym czasie rząd 
Atlee, że właśnie w stolicy An- 
glili będą się naradzać dyplomaci 
amerykańscy. Według informacj: ko 
respondenta dyplomatycznego „Dai- 
ly Telegraph and Morning Post" 
szcze dnia 6 października, kiedy 
ne gazety i radio trąbiły już o 


skie Ministerstwo Spraw Zagranicz- 
mych zapewniało, że nie mu nie wia- 
domo o podobnych projektach.. 

Jednakże niektóre dane dotyczące 
tej „bardzo ważnej“, według oświad 
czenia Departamentu Stanu, konfe- 
rencji przedostały się do wiadomo- 
ści publicznej. 

Jak się okazuje, do Londynu zle- 
cieli sią: ambasador USA w Mo- 
skwie Kirk, ambasador USA w War- 
szawie Galinrar, poseł w Budapeszcie 
Davis i inni. 

Znany reakcyjny dziennikarz, Re- 
ston, w artykule zamieszczonym na 
łamach „New York Times“ dopa- 
truje się przyczyny zwołania tej 
nadzwyczajnej konferencji w tym, 
że „wschodnio - europejska" polity- 
ka USA „wkroczyła w krytyczny 
okres“, Za tymi wstydliwymi sfor- 
mułowaniami gazet amerykańskich 
kryje się fakt, że agresywna polity- 
ka USA w stosunku do ZSRR i krz- 
dów demokracji ludowej ponosi ko- 
eine porażki 


Mimo wszystkich podstępów i ma- 
chinacji imperialistów siły obozu 
pokoju, socjalizmu i demokracji sta 


-le rosną. Stworzenie demokratyczne 


go państwa w Niemczech stanowi 
punkt zwrotny w historii Europy. 
Zachwiały się podstawy amerykań- 
skiej polityk:, obliczonej na użycie 
Niemiec w charakterze głównego ną 
rzędzia wojny przeciwko ZSRR i 
krajom demokracji ludowej. Wysiłki 
zmierzające do zastraszenia mzłują- 
cych pokój narodów — bombą ato- 


dziedzinie energli atomowej. Próby 
wtrącania się do spraw wewnętrz- 
nych Węgier, Bułgarii i Rumunii 0- 
trzymały zdecydowaną odprawę ze 
strony dyplomacji radzieckiej. Pro- 
wokacyjne wniesienie na forum 
ONZ sprawy o rzekomym „pogwał- 
ceniu prąw człowieka“ w tych kra- 
jach, doprowadziło jedynie do pu- 
blicznego zdemaskowania  oszczer- 
ców. Polityką dyskryminacji handlo- 
wej i blokady gospodarczej krajów 
które nie chciały się podporzadko- 
wać dyktatowi amerykańskiemu, 
silnie uderzyła w gospodarkę sa- 
mych Stanó Zjednoczonych į ich 
satelitów. 

Potwierdzając istnienie głębokiego 
kryzysu we „wschodnio - europej- 
kiej“ polityce USA, waszyngtoński 
korespondent gazety „Observer“ ko- 
munikuje, że „omówieńie w świetle 
tej sytuacji strategłi politycznej 
USA, jest rzeczywistym celem zwo- 
łania amerykańskich ambasadorów 
i posłów*, O jaką to strategię cho- 
dzą, łatwo się domyśleć z komunika 


Jak podają liczne źródła informacji, 
główną sprawą poruszoną na konfe- 
rencji londyńskiej będzie wzmożenie 
działalności wywrotowej ł akcji 
szpiegowsko = dywersyjnej w ZSRR 
4 krajach demokracji ludowej. Wiel- 
kie nadzieje na wykonanie tego za- 
dania pokładają dyplomaci amery- 


kańscy w faszystowskiej klice Tito. |- 


Na porządku dziennym konferencji 
znajdzie się przeto problem, jak lé- 


miego  monopolistycznego koncernu 
metalowego Mannesmanna, 24 fabry. 
ki trustu Continental i setki innych 
fabryk, które dawniej należały do 
karteli, koncernów i trustów, prze- 
szły na własność narodu. Ogółem w 
strefie radzieckiej wywłasztzono — 
w wykonaniu uchwał poczdamskich 
— około 8 tysiące większych i wiel- 
kich zakładów przemysłowych. 

Nie ma dziś w strefie radzieckiej 
ani jednego trustu czy koncernu 
i właściciele ich, monopoliści, którzy 
na nieszczęście ludzkości rządzili 
wraz z wielkimi obszarnikami w 
Niemczech do 1945 roku i którzy po 
dzień dzisiejszy nadają ton życiu 
stref zachodnich, pozbawieni zostali 
wszelkiego wpływu na życie kraju. 
Ich władza skończyła się we Wschod 
nich Niemczech raz nn zawsze i hez- 
powrotnie. Świadectwem tego 
nie tylko dzisiejszy napis „Volkseige 


wego rekina imperialistycznego z cza 
sów przedwojennych i z czasów woj- 
ny. Koncern Flicka miał swe fabry- 
ki i udziały w całych Niemczech oraz 
poza granicami tego kraju, m. in. 
również w Polsce. Był to jeden z nie- 
nasyconych imperialistów i nosicieli 
grabieżczej i agresywnej polityki 
niemieckiej, dostarczającej broni dla 
Wehrmachtu i środków pieniężnych 
dla partii hitlerowskiej. Flick i je- 
mu podobni monopoliści niemieccy 
byli duszą faszyzmu i agresji. Oni 
to wynieśli Hitlera do władzy i ich 
dążenia realizował -dyktator Trze- 
ciej Rzeszy. Dziś wisi nad wejściem 
do stalowni w Groditz napis 
„Volkseigener Betrieb“ — fabryka 
będąca własnością narodu. A 


nia w Groditz wraz z 13 innymi je- 
szcze fabrykami koncernu Flicka 
została bowiem odebrana poprzednim 
właścicielom i przejęta na własność 
narodu. Koncern Flicka we wscho-|ner Betrieb“ nad stalownią w Gro- 
niej części Niemiec nie istnieje już | ditz, w Riesa: i nad tysiącami in- 
i wszystkie jego fabryki, prócz tych, nych fabryk. Świadectwem tego jest 
otzywiście, które zostały przez ad-| również historia wałki o unarodowie- 
ministrację radziecką zniszczone |nie tych fabryk, zwłaszcza w jed- 
i zrównane z ziemią, jako fabryki nym z 5 krajów 
woóowe, stały się własnością na- | — mianowicie w Saksonii. 
ródn. 


Ten sam los dotknął w strefie 
wschodniej wszystkie bez wyjątku | 
koncerny i trusty imperialistyczne. ` 
Koncern Goeringa, jedna z głównych i 
potęg przemysłowych, finansowych | 


Plebiscyt — dał wyraz 
woli narodu 


ak się złożyło, że najwięcej fa- 


pominały nam historię walk pierw- 
szego półrocza 1946 roku, Radzieckie 
władze okupacyjne, które jeszcze w 


w strefie radzieckiej 17  fabryk.i 
Wszystkie one zostały skonfiskowa- 
ne i unarodowióne. Niemniej znany 


jest | lionowe masy ludowe. 


strefy radzieckiej | 


rzenia się wypadków, które nastąpi- 
ły po 1913 — oto było naczelne hasło 


bojowników, którzy wystąpili do 
wałki z kapitałem  monopolistycz= 
nym. „Głosuj za wywłaszczeniem 


imperialistów 1 zbrodniarzy wojen- 
nych“ — wzywali naród byli więź” 
niowie hitlerowscy, inwalidzi wojen- 
ni, matki, które stracły synów. 


Faszyzm się nie powtórzy 
Saksonii rozegrała stę jedna 
z największych w historii Nie- 
miec bitwa klasowa z wielkim kapi- 
tałem finansowym. Przeciwko mono- 


polistom i hitlerowskim zbrodniarzom 


wojennym stanęły dziesiątki tysięcy 
aktywistów robotniczych i demokra- 
tycznych, prowadzących z sobą mi- 
Obok starych 
kadr, które uczyły się sztuki walki 
klasowej jeszcze za czasów weimar- 
skich i w obozach hitlerowskich, sta- 
neły tysiące nowych aktywistów epo- 
ki już powojennej. Ta wielka bitwa 
klasowa została wygrana. 30 czerw- 
ca 1946 r. 77,7 proc. wyborców gło- 
sowało za unarodowieniem fabryk 
monopolistów 1 zbrodniarzy wojen- 
nych. Znaczna część społeczeństwa 


bryk mogliśmy widzieć właśnie | niemieckiego, prowadzona przez So- 
i politycznych "Trzeciej Rzeszy, miał | Y Saksonii i każde odwiedziny przy- RACE szycia 
opar — | 


ciekłemu oporowi burżnazji, pocz- 
radzieckich władz 


i niemniej drapieżny koncern Stinne- 
sa miał w tej strefie również 17 fa- 
bryk. I te fabryki zostały wywłasz- 


czone, 11 fabryk elektrotechnicznego |. 


1945 roku, wykonując uchwały pocz-| damską politykę 
damskie wzięły pod sekwestr wszyst-| okupacyjnych i opowied=*"ła się za 


kie fahryki monopolistów i hitlerow- budową nowego życia, bez monopo- 
skich przestępców wojennych. posta- 


nowiły przekazać sprawę dalszego 
losu tych fabryk w ręce niemieckie, 
Sami Niemcy powinni byli zadecydo- 
wać o tym, co się ma stać z tymi za- 
sekwestrowanymi fabrykami. Sakso- 
nia postanowiła sprawę dalszego lo- 
su fabryk rozstrzygnąć w drodze ple- 
biseytu ludowego. Socjalistyczna Par 


listycznych trastów i koncernów. 


Ludzie, którzy brali aktywny w 
dział w tej ogromnej bitwie klaso- 
wej, dali dowód, iż zrozumieli, gdzie 
leży przyczyna zła i jak usunąć ko- 
rzenie imperializmu, agresji i faszyz 
mu w Niemczech. W ciągu tych lat, 


greckiego 


UUUWUUNUDWUUW WOLNI 


naturalnie amerykańskimi i angicl- 
skimi. To uderzenie w plecy nie 
przyniosło w wyniku bohaterskiej 
obrony ze strony patriotów pożąda- 
nych rezultatów. Wówczas klika ti- 
towska nie zawahała się przed wy= 
daniem stacjonwjagyni, na „ „granicy 
greckiej oddziałom * jugóosłowiań- 
skim rozkażh śtrzelanią dó greckich 
patriotów. Z sojuszników monarcho- 
faszystów ateńskich titowscy siepa- 
cze przekształcili się w katów na- 
rodu greckiego. i 
Ateński minister Venizelos oświad 
czył wyraźnie — „Bez pomocy Jugo- 
sławii nigdy nie moglibyśmy odnieść 
żadnego sukcesu przeciw partyzan- 
tom". To wyznanie Venizelosa w 
pełni ujawnia rolę  bełgradzkiej 
szujki, Odpowiedzialność za krew 
patrlotów greckich, za terror szale- 


jący w Grecji spada równicż ną ti- | 


towskich zbrodniarzy. É 
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NSZ-ewscy prowokatorzy 


skazani na karę więzienia za urządzenie 
demonstracji antyreligijnej 


WARSZAWA (PAP). — W Sądzie 
Apelacyjnym w Warszawie toczyła 
się rozprawa przeciwko 3 studentom 
akademii nauk politycznych: Henry- 
kowi Rolskiemu, Stanisławowi Bur- 
hardtowi i Januszowi Pyrzewiczowi, 
oskarżonym o to, że w dniu 16 czerw 
ca b. r. wyszydzali uczestników pro- 
cesji Bożego Ciała przez wywiesza- 
nie w oknach domu akademickiego 
na pl. Narutowicza części bielizny, 
szmat oraz przez śpiewanie w czasie 
e Saaai niestosownych pise- 
nek. 

Jak wykazał przewód sądowy, 
oskarżony Henryk Rolski należał w 
czasie okupacji do faszystowskiej 


piej wykorzystać jugosłowiańskich | organizacji NSZ i po wyzwoleniu 


renegatów w walce przeciwko obo- 


kontynuował swoją działalność prze 


zowi pokoju i demokracji. Toteż, j ctw Polsce Ludowej. Współpracował 
zdaniem gazet "aszyngtoaich. am- | 9h pod pseudonimem „Mściwój” z b. 


basador amerykański w Belgradzie 
„odegra tu specjalną rolę", 
Jednakże nawet amerykańscy dy- 
plomaci zmuszeni są z przykrością 
przyznać, że faszystowsko - gesta- 
powski reżim Tito - Rankovicza nie 
jest dlugowieczny. Politycy wa- 
szyngtońscy zaprzątają sobie głowę, 
"w jaki sposób dopomóc belgradz- 
kim zdrajcom i oprawcom narodu 
jugosłowiańskiego w utrzymaniu się 
przy władzy. Dlatego też, jak podaje 
„Daily Herald“, konferencja londyń- 
ska będzię również omawiała kroki, 
„które należy podjąć w wypadku 
rozruchów ludowych w Jugosławii...” 
Stawka amerykańskiego imperia- 
lizmu na dywersyjną działalność 0- 
raz na ucickanie się do mętów poli- 
tycznych w rodzaju Tito i jego kli- 
ki, nakłada na masy pracujące ZSRR 
i republik ludowo - demokratycz- 


dowódcą okręgu śląskiego NSZ — 


wycięstwo Aragona i Garrela! 


CAYENNE RYNNY EEY YA TrA 
Sąd francuski nie odważył się wydać wyroku skazującego 
—mimo presji i fałszywych oskarżeń Mocha 


PARYŻ (PAP),— W głośnym pro 
cesie przeciwko wybitnemu pisarzo- 
wi francuskiemu Aragonowi i zastęp 
cy redaktora naczelnego „Humanite* 
Carrelowi — zapadł wyrok uniewin- 
niający. 

„Paryski kor ndent „Prawdy“ 
Żukow, komentując treść wyroku u- 
niewinniającego stwierdza, iż kłam- 
liwość oskarżenia była tak oczywi- 
sta, a oburzenie ludu francuskiego 


nych obowiązek nieustannego zwięk | tak ogromne, że sąd nie odważył się 


szania rewolucyjnej czujności, po- 
głębiania wiedzy marksistowskiej, a 
także stałego umacniania sił obozu 
demokratycznego, na czele którego 


ltów prasy anglo - amerykańskiej. | stoi poteżny Zwiazek Radziecki. 


| 


wydać wyroku skazującego. W ten 
sposób — pisze Żukow — raz jeszcze 
zawiodły plany reakcji francuskiej, 
inspirowane przez amerykańskich 
mocodawców. Uniewinniając ośkar- 


tla Jedności (SED) i inne ugrtupo- 
wania demokratyczne rozwinęły ol- 
brzymią walkę, W trwającej szereg 
miesięcy kampanii plebiseytowej 
przypomniały one narodowi niemiec- 
kiemu całą prawdę o antyludowej, 
antynarodowej i antyludzkiej dzia- 
łałności monopolistycznych trustów 
i koncernów. Przypomniały one, że 
właśnie Koncerny i trusty odegrały 
decydującą rólę w nstanówieniu dyk< 
tatury faszystowskiej w Niemczech, 
która rozbiła zorganizowany ruch 
robotniczy w tym kraju, zapełniła 
więzienia i obozy koncentracyjne bo- 
jownikami antyfaszystowskimi íi po 
tym rzuciła się na sąsiadów, rozpa- 
lając drugą wojnę światową. 


Przypomniano też w ciągu tej kam 
panii w całej rozciągłości historię 
walki z kapitałem monopolistycznym 
w Niemczech po pierwszej wojnie 
światowej, walki zdradzonej przez 
prawicę socjal - demokratyczną z 
Scheidemannem, Fbertem i Noskem 
na czele, — Nie dopuścimy do powtó 


które nastąpiły po wywłasżczeniu 
wielkich kapitalistów, winowajców 
wojny i faszyzmu, ludzie ci nauczyli 
się czegoś więcej fdszcze. Nauczyli 


się gospodarować bez wielkich kapi- 
talistów, gospodarować na rzecz po- 
koju. Oni to są oporą nowego prze- 
mysłu niemieckiego, podstawowej ba- 
zy ékonomicznej nowej republiki nie- 
Jerzy Kowalewski, 


mieckiej. 


Na marginesie 


| Moralność 
świętoszków 


Jak już pisaliśmy, w senacie 
włoskim toczy się dyskusja nad 
wnioskiem senatorów lewicy ro- 
botniczej w sprawie zlikwidowa- 
nia istniejących „legalnie“ insty- 
tucji, nie dających się nazwać 
żadną miarą domami. prywat- 
nymi. ! 

Takich „instytucji“, jak poda- 
ło urzędowe radio rzymskie, jest 
we Włoszech w chwili obecnej 
— 717. Oczywiście — wzrost 
prostytucji pozostaje w ścisłym 
związku z niezwykle trudnymi 
warunkami egzystencji ludności 
Włoch, niosącej na swych bar- 
kach okrutny ciężar planu Mar- 
shalla. Niedawno, nawet pół- 
urzędowy organ de Gasperi'ego 
— dziennik „Messagero”* zmu- 
szony był przyznać, że stopa 
życiowa włoskich mas pracuję- 
cych jest dwukrotnie niższa od 
stopy życiowej mieszkańców in- | 
nych krajów „marshallowskich”, 
które również nie mogą się po- 
szczycić sukcesami gospodarczy- 
mi. 

Wiadomo, że.prostytucja jest 
takim samym nieodłącznym ob- 
jawem ustroju kapitalistycznego, 
jak bezrobocie i nędza mas lu- 
dowych. Neo-faszystowski dzien- 
nik „Tempo* pisał przecież z nie 
słychanym cynizmem, że przez 
złożenie wniosku o likwidacji 
domów publicznych „komuniści 
usiłują zniszczyć istniejący u- 
strój społeczny” (!) 

Inni znowu reakcyjni najmici 
prasowi, występując w obronie 
istnienia domów publicznych, 
próbują zwekslować zagadnienie 
na tory... mistycyzmu. Wspom- 
niany wyżej dziennik „Message- 
ro“ wygłosił „rewelacyjny“ po- 
gląd, że „prostytucja stanowi 
jedno z ogniw ciężkiego, lecz 
nięuniknionego łańcucha grze 
chów, który skuwą ludzkość“, 
W tym „górnolotnym* powiedze- 
niu kryje się cały bezmiar bur= 
żuazyjnej obłudy i zakłamania. | 


Doprawdy! — w porównaniu 
z takimi adwokatami prostytu- 
«cji, jak autorowie zacytowanych. 
tu opinii, nawet molierowski 


Salskim, od którego pobierał wyna- 
grodzenie pieniężne, Wstąpiwszy na 
miniwersytet, oskarżony Rolski za- 
taił swą przeszłość polityczną, oraz 
pobyt w więzieniu i pod pozorami 
dobrego organizatora i demokraty 
pracował w organizacjach akademie 
kich. Akt oskarżenig zarzucał nm | 
nadto, że agitował i wywierał na- 
na jnnych kolegów, hy demon- 
strowali przeciwko procesji. 


Sąd stwierdził, że podobne wystą- 
pienie należy uważać za szczególnie 
szkodliwe i niebezpieczne, gdyż pe- 
piera ono działalność sił wrogich 
Polsce Ludowej. 


W wyniku rozprawy Sąd Apelacyj 
ny skazał osk. Rolskiego na 5 łat wię 
zienia, osk, Burhardta — na 3 Iata 
więzienia i osk. Pyrzewicza — na 1 
rok więzienia. 


żonych od zarzutu rozpowszechnia- 
nia na łamach „Humanite* „fałszy- 
wych wiadomości* — sąd przyznał 
tym samym prawdziwość zamieszcza 
nej w swoim czasie na łamach tego 
dziennika oraz „Ce Soir“ wiadomo- 
ści, iż w czasie manifestacji na Po- 
lach Elizejskich w Paryżu w dniu 
11 listopada 1948 roku policja strze- 
lała do krceczących w szeregach ma- 
nifestantów — weteranów pierwszej 
i drugiej wojny światowej. Odpadł 
tym samym również zarzut „obrazy 
ministra spraw wewnętrznych Mocha 
— Z jego to bowiem rozkazu doszło 
do krwawej masakry weteranów i in- 
waliców woiennych. 


Świętoszek wydać się musi naiw= 
nym dylłetantem, a pani Dulska 
— pełną cnót matroną. 


i 


Nr 296 i gł m 


Grupy partyjne i agitatorzy [ę 


muszą czuwać nad produkcją fabryki 


W czerwcu br. Państwowe 
Zakłady Przemysłu Wełnia* 
nego Nr 2 w Łodzi przecho- 
dziły ciężki okres. Poważne 
uszkodzenia kotła parowego 
i prądnicy spowodowały przy 
musowy postój fabryki. Czas 

szybko mijał, milczały krosna, 
misternie zbudowany gmach 
planu produkcyjnego fabryki 
groził runięciem. Przed or- 
ganizacją partyjną stanęło 
groźne widmo odpowiedzial- 
ności za niewykonanie planu, 
widmo, zmuszające do wytę* 
żonej pracy. 


Sztandary 


przechodnie 
dla aworh 483 
e oey 
przemysłu bawetnianego 


i weinianego 
Aby ożywić współzawodni- 


otwo międzyzakładowe Główny 
Komitet Wspólzawodnictwa 
przy Zarządzie Głównym Zwiąż 
ku Zawodowego Włókniarzy 
postanowił ufendować 2 sztan 
dary przechodnie dla dwóch 
najlepszych zakładów przemy- 
słu bawełnianego i wełuianego. 

Zakład, który zdobędzie czte 
rokrotnie sztandar, zatrzyma 
go na własność, 

Ten zaś, który na skutek gor 
szych wyników zmuszony bę- 
dzie do oddanią sztandaru, u- 
mieści na nim szarię ze swymi 
symbolami, 

Zdobycie sztandaru winno 
stać się ambicją wszystkich 
naszych zakładów  bawelnia- 
i nych i wełnianych, 


|nizacji Podstawowej PZPR przy 
PZPW Nr 2 tow. Pawełczyka. Do 


roczny na dzień 30 listopada i ter 
"minu tego bezwzględnie, dotrzy- 
|mamy. Zresztą chodźmy do tkal 


Rozpatrujemy uważnie wykaz 
dziennej produkcji zakładów, le- 
żący na biurku I sekretarza Orga 


dnia 21 października br., tkalnia 
wykonała 75,9 procent planu mie 
sięcznego. Według planu na ten 
dzień przewidywano: 69,9 procent. 


— Widzicie, — mówi tow. Pa- 
wełczyk, zmobilizowaliśmy całą 
załogę do walki o terminowe wy 
konanie planu. Swego czasu zo- 
bowiązaliśmy się wykonać plan 


ni. Pokażę wam, jak tam się pra 
cuje, żeby dotrzymać terminu. 


W tkalni witą nas kierownik 
tów. Laube. Tkalnia nasza — mó 
wi, — mimo awarii o których 
już wiecie, wypełniła do dnia 22 
bm. 85,5 procent planu rocznego. 
Ponieważ zobowiązaliśmy się wy 
konać plan roczny do dnia 30 li- 
stopada, musimy obecnie zwięk- 
szyć naszą dzienną produkcję o 
15 procent. Jak to robimy? 


— Uruchomiliśmy cały aparat 
partyjny, wszystkich grupowych 
i agitatorów celem zmobilizowa- 
nia załogi. Jednak nie tylko gru 
powi i agitatorzy prowadzili tę ak- 
cję. Każdy członek partii w na- 
szej tkalni zamienił się w agitato 
ra, nawofujac współtowarzyszy 
pracy do zwiększenia wysiłków. Te 
raz przekonaliśmy się jakie usługi 
w dziedzinie produkcji może przy 


nieść działalność agitatorów i gru. 


powych. 


» . a 


Czy jednak grupowi.i agitato- 


‘rzy w PZPW Nr 2 pracują już cał 


kow'cie bez zarzutu? 
W rozmowie z grupowym tow. 


 Orlikowskim, i agitatorem, tow. 


Jóźwiakiem dowiadujemy się, że 
nie wszyscy grupowi i agitatorzy 
znają dokładnie wyniki produk- 
cyjne poszczególnych członków 
grupy. Uniemożliwia im to skła- 
nianie słabszych robotników do 
podniesienia jakości i ilości pro- 
dukcji. - 

Nie można zadawalać się tym, 
ża grupowym i agitatorom udało 
się spełnić swe zadanie w kryty- 
cznej chwili, gdy groziło niewy- 
konanie planu. Trzeba stale i 
wszędzie szukać możliwości dalsze 
go wzrostu produkcji poprawy jej 
jakości. Jeśli aparat partyjny. 
zdołał zabezpieczyć wykonanie 
planu, to czy nie może przystąpić 
do tworzenia nowych brygad naj 
wyższych jakości, czy nie można 
by pomyśleć nie tylko o wykona- 
niu planu, ale i o jego przekro* 
czeniu? | 

Pole do działania dla grupo- 
wych i agitatorów jest olbrzymie, 
trzeba tylko aby zrozumieli oni, 
że praca ich nie może ograniczać 
sę do spraw ściśle organizacyj- 
nych lub politycznych. Powinna 
ona obejmować również zagadnie 
nią produkcyjne. 

Grupowi i agitatąrzy z PZPW 
Nr 2 przeszli już zwycięsko 
chrzest bojowy walki o plan pro 


dukcyjny. Jednak sukces ten nie 
tylko nie daje im prawa spoczy- 
wania na laurach, ale powinien 
pobudzić właśnie do działania i 
wskazać nowe możliwości poważ- 
nych osiągnięć produkcyjnych. 
Trzeba zastanowić się nad skła- 
dem grup partyjnych. W „Weł- 
nianej Dwójce* dotychczas pomie 
szani są robotnicy z różnych dzia 
łów produkcji. Należy pomyśieś 
o racjonalnym rozmieszczaniu par 
tyjniaków na wszystkich  zinia* 
nach. W tkalni np. na pierwszej 
zmianie nie ma prawie oar:yjnia 
ków. 

Grupy partyjne i agitatorzy — 
to nowa, jeszcze niedostatecza.e 
wypraktykowana metoda- pracy 
partyjnej. Dlatego towarzysze z 
Podstawowej Organizacji powin- 
ni poświęcać tym więcej uwagi 
ich działaniu, aby wypełnili za- 
dania, które przed nimi stawia 
kierownictwo naszej partii. 

i * (Kas) 


Mite złego początki 


nea ae a AA 


Jednym ze sposobów podsycania histerii wojennej w USA jest wbijanie 
w głowy ludzkie ćwieka o grożącej rzekomo w każdej chwili Stanom Z jed- 
noczonym inwazji jakiegoś bliżej nieokreślonego wroga. Do wbijania tego 
ćwieka służą różne narzędzia, a wśród nich są też szeroko praktykowane 
przez władze wojskowe manewry i ćwiczenia, które ra temat strategiczny 


mają „desanty nieprzyjacielskie" i „obronę“ przed nimi. 


Tego rodzaju 


ćwiczenia urządzane są w wiadomych celach publicznie z wielkim huczkiem 
reklamowym, z udziałem armii reporterów prasowych itp. 
Jak podaje tygodnik „Nowoje W remia"”, właśnie w tych dniach, jedno 


x takich widowisk zainscenizowano w pobliżu Bostonu. 


Oddział piechoty 


morskiej w sile 1500 ludzi dokonał „desantu* na wybrzeżu bostońskim 
— w charakterze „strony atakującej". Jako „strona broniąca się* wystą- 
piła ludność Bostonu, reprezentowana przez tłumy gapiów, oraz „regularne 


oddziały“ uczniów szkół miejscowych, 


których specjalnie zwolniono w tym 


dniu od nauki i poprowadzono w ordynku na teren „desantu“. 

W |erworze wojennym, oficerowie dowodzący „desantem* doprowadzili 
w pewnym momencie realizm „gry strategicznej” tak daleko, że wydali 
rozkaz wysadzenia w powietrze min na „bronionym* odcinku wybrzeża. 
Wyniki tej zabawy były opłakane, gdy opadły dymy, wywołane detonacją, 
okazało się, że na miejscu zabity został jeden x fotoreporterów, zaś parę 
osób spośród „obrańców* i trzech oficerów marynarki odniosło ciężkie 


TONY ivs 


Powstał oczywiście popłoch i zamieszanie; wystraszone oddziały 


sykolne wyprowadzono czym prędzej z miejsca wypadku. 
Miłe złego początki, lecz koniec żałosny. 


B. D. 


„TAJEMNICA EKKO w 


Jak załoga PZPJG Nr 1 
mmm poradziła sobie 


gi PZPJG Nr 1 głosiło: wykonać 
płan roczny do 15 listopada, 
Zwiększyć kwotę planu eszczęd- 
nościowego z 25 milionów zł do 
40 milionów zł. 


Jak pracują koła TPPR 


przy Zarządzie Mie jsi ira 


Wystarczy zajrzeć do któregokol- 
wiek kina lub Świetlicy fabrycznej, 
aby stwierdzić, że tegoroczny Mie- 
siąc Pogłębienia Przyjaźni Polsko- 


Zespół najwyższej jakości w PZPW Nr 2 


Dwa potężne, szerokie krosna 


taimana 


ata AAt par 


kortówe.” Między” 'nimi'beżostańnie|' 


uwija się tkacz. Jest to tow. Wei- 
gartner, .. pierwszy. -organizator 

» współzawodnictwa indywidualnego 
i zespołowego w PZPW Nr 2. 


— Nasz tówar jest znacznie cen- 
niejszy, niż płótno — oświadcza 
z pewną dumą tow. Weigartner. — 
Toteż staram się produkować tylko 
pierwszy gatunek. 

I to właśnie tłumaczy on stale 
swym uczniom. Tow. Weigartner 
bowiem jest kierownikiem 5-030- 
bowego zespołu, który wytwarza 
tylko towar pierwszego gatunku. 
Trzeba dodać, że ten zespół zaw- 
sze znacznie przekracza swe bazy 
produkcyjne. 

Rada Zakładowa, doceniając za- 
sługi tow. Weigartnera, wysłała 
go latem na wczasy do Czechosło- 
wacji. Po znakomitym odpoczynku 
z nowym zapałem i energig zabrał 
się do dalszej pracy. 


Współzawodnietwo w 
Kapeluszniczeg 


Do trzeciego etapu współzawod- 
nictwa przystąpiło na oddziale „B“ 
9 zespołów w ogólnej liczbie 55 
osób. Gdy z początkiem paździer- 
nika Komitet Współzawodnictwa 
przystąpił do obliczania wyników 
ich pracy okazało się, że trzy ze- 
społy tow. tow. Marii Nowak, Ka- 
zimierza Brylskiego i Melanii An- 
drzejczak przekroczyły bazę akor- 
dową mniej więcej o 30 procent, 
zdobywając wiele punktów dodat- 
nich. Zespoły te zajęły pierwsze 
miejsca w ogólnopolskiej branży 
kapeluszniczej, zdobywając nagro- 
dy pieniężne w sumie 88 tysięcy 
złotych. ©, 

Poza tym we współzawodnietwie 
indywidualnym brało udział 31 
osób, w tym trzech majstrów od- 
działowych, trzech brygadzistów 
i jeden brakarz. Pierwsze miejsca 
w tym współzawodnietwje zajęli: 


Zakładach Przemysłu 
o, Oddział „B“ 


tow. tow. Silski, Śledziński, Bo- 
rowska, Denys, Książek, Stachur- 
ska, Bukowiecki i młodociany tow. 
Tyl. Suma zdobytych nagród indy- 
widuałnych wynosi 68.000 zk 


Radzieckiej cieszy się wielką popular 
nością I zainteresowaniem społeczeń 
stwa łódzkiego. Przygotowane przez 
Oddział Grodzki TPPR najróżnorod- 
niejsze Imprezy są nie tylko poucza- 
jące, lecz zarazem zbliżają nas do 
człowieka radzieckiego, uczą go ce- 
nić i kochać, zapoznają z życiem brat 
niego narodu. 


jąc wciąż nowych członków 1 zaspa- 
kajając zainteresowanie mas sprawa 
mi radzieckimi. Oczywiście, nie 
wszystkim udaje się to w równym 
stopniu. 


Są koła, wykazujące wprawdzie 
bardzo wiele dobrych chęci, atol 
przy dość znikomych ich wynikach. 
Do takich należą niektóre koła, dzia- 
łające przy wydziałach Zarządu 
Miejskiego. 


Weźmy dla przykładu koło TPPR 
przy prezydium Zarządu. Liczy ono 
108 członków na ogólną ilość 350 
pracowników. Z okazji rozpoczęcia 
Miesiąca Pogłębienia Przyjaźni Pol- 
sko-Radzieckiej pracownicy prezy- 
dium wzięli udział w uroczystej aka- 
demii. Koło nie posiada własnej świe 
tlicy i z tego podobno powodu nie 
może organizować zebrań czy odczy- 
tów we własnym zakresie. Nie może 
też pozwolić sobie na omawianie ar: 
tykułów z prasy radzieckiej, którą 
prenumeruje i kolportuje. i 


“dzieckiej. 


'ne muzyki 


To samo można by powiedzieć o 
kole, istniejącym ` przy Wydziale 
Zdrowia. Na mniej więcej tysiąc pra 
cowników, do TPPR należy zaledwie 
145 osób. Świetlicy nie urządzono. 
Jedynym osiągnięciem, jakim może 
się poszczycić, jest akademia, która 
odbyła się 14 bież. mies. oraz 18 de- 


klaracji członkowskich, złożonych 
ostatnio przez pracowników szpitala 
„Betleem”'. á ` 3 


Natomiast swą ożywioną działal- 
nością wyróżnia się koło przy Wy- 
dziale Kultury i Sztuki. Jego stara- 
nia prace stworzyły część artystycz 
ną akademii inauguracyjnej Miesią- 
cą Pogłębienia Przyjaźni Polsko-Ra- 
Tego samego dnia u- 
rządziło ono 2 koncerty publicz- 
radzieckiej. Następnie 
przy współudziale Ośrodka Pro- 
pagandy zorganizowało Wystawę 
Sztuki Radzieckiej w Parku Sien- 
kiewicza. W realizacji jest już 
cykl 6-ciu wieczorów literackich, 
poświęconych literaturze radzieckiej. 
Równocześnie w porozumieniu ze 
Związkiem Literatów odbędzie się 9 
odczytów dla świetlic fabrycznych. 

Rzecz prosta, że inne koła TPPR 
przy Zarządzie Miejskim nie mają 
możliwości tak różnorodnej i efek- 
tywnej pracy, co koło Wydziału Kul 
tury. Ale niewątpliwie wiele z nich 
powinno poświęcić więcej energii i 
czasu dla ożywienia swej zbyt ospa- 
łej dotychczas działalności. 

Drzew. 


Nasi korespondenci fabryczni piszą 
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Jak wytwarzać ekstrę i primę 


Umiejętne nastawienie maszyny — rekojmią dobrej produkcji 


Jednym z naczelnych zagadnień w 
fabrykach przemysłu wełnianego jest 
produkcja extra-primy. W każdym 
zakładzie, pracy powstają zespoły 
najwyższej jakości, których zada- 
niem jest produkowanie wyłącznie 
extra-primy i primy. Zespoły te, mi- 
mo swych wysokich kwalifikacji za- 


Koło TPPR w Wifamie 


na nowym etapie pracy 


Koło Przyjaźni Pø sko'Radzieckiej. 
istnieje w naszych zakładach już od 
kiłku lat. Jednak wiaściwa praca te- 
go koła zaczęła się dopiero niedawno, 
od czasu rozpoczęcia Miesiąca Pegle 
bienia Przyjaźni Polsko Radzieckiej. 
Do tej pory Zarząd Koła pogrążony 
btw bezezynności. Od lutego br. 
na odbyło się dosłownie ani jedno 
z branie, Członkowie, którzy w stycz 
nu i lutym złożyli deklaracje, nie 
o trzymał: do tej pory legitymacji, 
D siałalność koła przejawiała się tyb 
kn i wyłącznie w postaci rozprowa- 
dzania tygodnika „Przyjaźń”. 1 

Na szczęście, syturcia ta z chwilą 


rozpoczęcia się Miesiąca Pogłębienia 
Przyjaźni uległa radykalnej zmianie. 
Koło obudziło się. W dniu 25 bm. od- 
było się pierwsze po długiej przer- 
wie zebranie, poświęcone przyjaźni 
polsko-radzieckiej. 

ierzymy, że Miesiąc Pogłębienia 
Przyjaźni Polsko-Radzieckiej otwo- 
rzy przed koiem nowy etap pracy 
i zarząd koła przystąpi obecnie ze 
zdwojoną energią do pracy nad po- 
glębieniem tej przyjaźni. 


Z. Weszke 
korespondent fabryczny 
z „Wifamy* 


wodowych i dużego wkładu pracy, 
często nie mogą wyrabiać extra-pri- 
my w tym odsetku, w jakim byłoby 
to pożądane. Jako instruktor maszyn 
włókienniczych, mający za sobą prze 
szło 40-letnig praktykę, zauważyłem 
w systemie produkcyjnym naszego 
przemysłu wełnianego wiele błędów, 
uniemożliwiających wytwarzanie ex- 
tra-primy. Błędy te wynikają z nie- 
odpowiedniego nastawienia maszyn, 
a to ze swej strony powoduje obniże- 
nie się jakości produkowanego towa- 
ru. Ponieważ fachowcy, z którymi do- 
tychczas spotykałem się, nie tylko, 
żę nie doceniają znaczenia odpowied- 
niego "nastawienia maszyny, ale 
wręcz nie znają pewnych odnośnych 
„tejemnie* fachowych. dlatego prag- 
nąłbym zaznajomić ich z nimi. 

Otóż, ażeby otrzymać materiał wy- 
sokiej jakości, należy przede wszyst 
kim zastosować .pewne przesunięcia 
części w samym krośnie, Kortowych 
krosien mamy trzy rodzaje: Gros- 
schajnery, Schwaby i Schajnery. Zna 
jąc bardzo dobrze. te krosna i ich 
konstrukcję, doszedłem do wniosku, 
że aby móc produkować na nich pri- 
mę i extrę, należy ustawić je na mart 
wym punkcie, Ustawienie krosna ne 


martwym punkcie wymaga zmonto- 


wania Krosna w ten sposób, aby nie 
łamały się jego części, Tymczasem 
w naszych zakładach pracy całkowi- 
cie nie zwraca się na to uwagi, i stąd 
takie rezultaty, jak łamanie się nóg 
u bideł, zapądków, kół zębatych, drąż 
ków i bijaków. 

Z punktu widzenia techniczno-me- 
chanicznego części maszyn nie po- 
winny się łamać, tylko wypracowy- 
wać i zużywać. Natomiast w naszych 
zakładach, a nawet w pojedyńczych 
oddziałach, 8 do 4 złamań dziennie 
uważane są za naturalny porządek 
rzeczy i nikt się temu nie dziwi. 
Chciałbym podkreślić, że z racji nie- 
fachowego montowania i naprawy 
części, łamie się 80 procent bideł w 
środku czynnika, co też powoduje nie 
równości towaru i wpływa na jego 
wygląd. Mechanicy nasi, montując 
części do krosien, wciskają je siłą, 
a nawet naginają wówczas gdy te 
nie chca wejść. Nic więc dziwnego, 
że części po krótkim już czasie łamią 
się, a produkcja i jej jakość cierpią 
na tym dotkliwie. 


Bolesław Praski 
korespondent fabryczny „Głosu“ 


ze stojąc 


mi przed nią zadaniami 


Ze STOJĄCYMI przed nią zadaniami 


Zobowiązanie 1-majowe zało- | Po kilkunastu tygodniach za- 


łoga była już przygotowana, aby 
w dniu 22 lipca podjąć nowe zo- 
bow ązanie, które brzmiało: Plan 
oszczędnościowy podwyższyć z 40 
do 75 milionów zł. 
Jak już donosiliśmy zobowią 
zana pierwszomajowe załogi 
PZPJG Nr 1 wykonano o 25 
dni wcześniej, bo już 20 paź- 
dziernika zakłady ukończyły 
plan roczny iłościowy i war- 
tościowy, 

Bedac kiedyś na zebraniu zało- 
gi PZPJG Nr 1 słyszeliśmy jak ro 
botnicy zabierali głos w dyskusji 
wypowiadając się prosto. szczerze 
i krytycznie. Ten wysoki poziom 
ideologiczny załogi, jej wyrobie- 
nie polityczne i społeczne przyczy 
niły się w pierwszym rzędzie do 
przedterminowego wykonania pla 
nu. 

Kurs szkolenia partyjnego prze 
prowadzony w ubiegłym roku dał 
fabryce kilkudziesięciu aktywi- 
stów partyjnych. Obecnie szkolą 
się dalsze kadry. Grupy partyj- 
ne, których jest dziesięć na tere- 
nie zakładów — wypełniają do* 
brze swe zadania. Każdy z człon 
ków grupy stawia przed sobą za- 
danie uświadomienia i otoczenia 
opieką trzech towarzyszy bezpar 
tyjnych. 

Również grupy związkowe nie 
są od „parady“. Znane są w fa- 
bryce ze swych 10-minutowych 
zebrań, na których omawia się ak 
tualne zagadnienia produkcyjne. 
Mężowie zaufania zostali przesz- 
koleni przez IV Oddział Związków 
Zawodowych już kilka miesięcy 
temu. 

Wybitną rolę przy wykonaniu 
planów produkcyjnych odegrała 
Liga Kobiet, Do organizacji tej 
należy 99 procent kobiet zatrud- 
nionych w „Jedynce“. 

Oczywiście, doskonałym orężem 
w walce o wykonanie planu było 
współzawodnictwo, w któ 
bierze udział 60 procent załogi. 
Trzeba także wspomnieć o racjo- 
nalizatorach, dzięki którym po- 
większono oszczędności i przy- 
spieszono wykonanie planu. Np. 
zastosowanie na niektórych ma- 
szynach przędzalniczych pewnych 


Wrażenia z 


ulepszeń pozwoliło na zwiększe- 
nie odsetka wyprzędu. W tkalni 
poprawił się towar dzięki zasto- 
sowaniu tzw. „brzegów*., W wy- 
kończalni uzyskano oszczędność 
w zużyciu barwników. 

Musimy stwierdz.ć—mówi tow. 
Klimczak, sekretarz organizacji 
podstawowej że od prasy partyj- 
nej nauczyliśmy się organizować 
konferencje międzyfabryczne. Od 
dłuższego już czasu otrzymywal.Ś- 
my z PZPW Nr 6 bardzo kiepski 
wątek. Gdy dowiedzieliśmy się, 
że w Redakcji „Głosu'* zorganizo 
wano naradę między PZPW Nr 6 
iPZPB i W Nr22 zwołaliśmy 
potem na „własną rękę" podobną 
konferencję u siebie. Zaprosiliś- 
my przedstawicieli PZPW Nr 6 i 
PZPW w Tomaszowie. Po dłu- 
gej dyskusji „Szóstka Wełniana" 
przyrzekła dołożyć wszelkich sta- 
rań w celu poprawy jakości wat- 
ku. No i dotrzymała słowa! Przę 
dza wybitnie się poprawiła i nic 
jej nie mamy obecnie do zarzuce* 
nia. 

I tak więc dzięki sprawnej pra” 
cy organizacji partyjnej, która 
trzyma rękę na pulsie wszystkich 
spraw fabrycznych, dzięki harmo 
nijnej współpracy załogi, rady za 
kładowej, organizacji partyjnej i 
dyrekcji, dzięki bojowej i wysoce 
uświadomionej załodze, PZPJG 
Nr 1 chlubnie wypełniliśmy swe 
zobowiązania, kończąc przed ter 
minem plan roczny i wypełniając 
z honorem podjęte zobowiszan'a. 

M. S. 


Lai a LIE MES BZP 


Wielkie postepy 
przemysłu Bułgarii 


Jak wynika z ogłoszonego komuni- 
katu Państwowej Komisji Planowania 
Gospodarczego Bułgarskiej Republiki 
Ludowej, przemysł i gospodarka Buł 
garii osiągnęły w III kwartale 1949 
roku znaczne sukęqesy. 

Globalny pian produkcji we wszy- 


rym |stkich gałęziach przemysłu wykona- 


ny został w 105 procentach, W rezul- 
tacie zastosowania mechanizacji w 
pracach podziemnych, przemysł wę- 
glowy wykonał plan w 111 proc. Po- 
zostający w tyle przemysł elektrycz- 
ny, również wykonał plan III kwar- 
tału. Do użytku oddane zostały dwie, 
nowe elektrownie wodne. 


„Fuksówki* 


na Politechnice Łódzkiej 


Z daleka dobiegają mnie rytmicz- 
ne dźwięki. Wsłuchuję się.. „sam- 
ba", Czy aby dobrze trafiłam? .Oka- 
zuje się, że tak. 

Uśmiechnięty student P. Ł. poda- 
je mi program. Czytam nagłówek — 
„Fuksówka”, czyli wesoły obrządek 
przyjęcia młodych adeptów wiedzy 
technicznej do grona-studentów wy- 
działu mechanicznego. 

Siadam w licziie zapełnionym 
audytorium. Zaczyna się program. 
Następuje powitanie prz nyłych, a 
następnie zabiera głos prezes Koła 
Mechaników, który stwierdza, że te- 
goroczna „Fuksówka* (po zeszłorocz 
nej) jest drugą cegiełką do stworze- 
nia tradycji życia studenckiego w 
młodej Politechnice Łódzkiej, 

Z zainteresowaniem słucham dal- 
szego programu. Doskonały tekst „Po 
litechnicznej Boskiej Komedii", jej 
wykonanie i opracowanie techniczne 
utwierdzają mnie w przekonaniu, 
że P. Ł. posiada ukryte talenty, Jest 
jednak w tym uuzystkim pewne 


„ale”. Otóż z żalem stwierdzam, że 
takie same teksty można było by 
wstawić do „Fuksówki* n. p. w ro” 
ku 1937. Nie było w niej nic z aktu- 
alnych zagadnień, dotyczących ży- 
cia studenta w naszym ustroju. 

Potrafiliście, koledzy, dowcipnie 
przedstawić egzaminy, ćwiczenia, do 
mowe życie studenta — dlaczego 
nie pokazaliście go również przy 
pracy partyjnej czy też oświatowej? 
Jaką tradycję chcecie przekazać 
„fuksom*? Mam nadzieję, w. asi 
młodzi koledzy dopełnią w przyszło- 
ści ten pominięty przez was odcinek 
życia na Politechnice Łódzkiej. 

W. imieniu pracowników naszego 
zakładu składam tegorocznym 
„Fuksom* szczere i gorące życzenia 
pomyślnych studiów. Twórzcie tra= 
dycję Waszej Uczelni, ale niech ona 
obejmie wszystkie dziedziny. życia 
studenta w Polke Ludowej, 

M. Żyżka 

Korespondent fabryczny „Głosu“ 
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Łódzka Konferencja ZMP| 


postanawia: 


| 
W wyniku dwudniowych obrad I 
Konferencja Łódzka ZMP podjęła 
jednomyślnie rezolucję, w której zo 
bowiązuje się: 

1) Budować jedność młodego poko 

lenia przez systematyczne docie 
ranie do mas młodzieży, Rozbu- 
dować ilościowo naszą organiza 
cję z zachowaniem czujności w 
naszych szeregach. 

2) Jeszcze bardziej umasowić 
współzawodnictwo pracy z poło. 
żeniem głównego nacisku na 
tworzenie brygad jakościowych. 

b) Popularyzować współzawodnic- 
two i przodowników pracy w 
masach młodzieży. Otoczyć szcze 
gólnie troskliwą opieką politycz 


ną i socjalną młodzieżowych 
przodowników pracy, 
Realizować hasło: „Każdy 


ZMP-owiec przodownikiem pra- 
cy — każdy przodownik pra- 
cy — ZMP-owcem. 

é) Zgodnie z uchwałą IV Plenum 
Zarządu Głównego ZMP pod- 

„nieść poziom jideologiczno-polity 
cemy członków naszcj Organiza- 

„. cji przez szczegółowe wypełnia- 
nie programów szkoleniowych, 
powiązanie pracy teoretycznej 7 
problematyką terenu, z prakty- 
ką organizacyjną, zwiększenie 
kolportażu, a co za tym idzie 
wwiększenie czytelnictwa prasy 
organizacyjnej, jak: „Miesięcz- 
nik Instrukcyjny*, „Pokolerie”, 
„Trybuna Młodych", 

5) Walczyć o właściwy styl pracy, 
pianowe, kolektywne i młodzie- 
żowe formy pracy we wszystkich 
ogniwach naszej organizacji. 

6) Walczyć o treść, poziom i wy- 
niki nauczania młodzieży szkol- 
nej. 

7) Usprawnić naszą pracę w SP i 
ZAP przez skierowanie tam naj 
lepszego aktywu. 

8) Rozwijać i umasawiać ruch tą- 
czności miasta ze wsią przez wy 
syłanie ckip młodzieżowych i 0- 
piekę polityczną, 

9) Wzmóc zainteresowanie ogniw 
naszej organizacji zagadnieniem 
kultury fizycznej I sportu. Bar- 
dziej niż dotychczas wnikać w 
pracę aktywu ZMP-owskiego w 
kołach i klubach sportowych; 
nadać wychowaniu sportowómu 
poważne oblicze polityczne, 

+ 40) Zwrócić uwagę na ściślejsze po- 
wiązanie młodzieży akademic- 
kiej z młodzieżą robotniczą, 
Dbać o oblicze ideologiczne i po- 
ziom nauki na wyższych uczel- 
niach. Organizować zespoły zbio 
rowej nauki studentów, 

11) Zwiększyć udział młodzieży w 
realizacji ogólnopaństwowego 


KANAUDRORONUJNNOSZAZZKUDONZNORNUNNNU UNUNNOCANUNNNSCCAMS 


Nasze zadania w przemyśle 


2 referatu przewodniczącego Zarządu Łódzkiego ZMP kol. Bolesława Koperskie 30 


wygłoszonego na I Konferencji Łódzkiej w dn. 22 b.m. 


Mówiąc ð zadaniach, stojących 
przed naszą organizacją, przed mło- 
dzieżą zatrudnioną w przemyśle, nie 
sposób nie wspomnieć o naszych 0+ 
siągnięciach, o naszym dotychczaso- 
wym udziale w odbudowie zniszczo- 
nego przemysłu, oraz udziale mło- 
dzieży w realizacji 3-letnicgo planu. 


Młodzieżowe 
współzawodnictwo 


Młodzieżowe współzawodnictwo 
pracy przechodziło różne okresy roz 
wóju. W roku 1945 - 46 w ramach 
wyścigu pracy młodzież rozpoczęła 
współzawodnictwo indywidualne, W 
roku 1947, na hasło rzucone przez 
tow. Pstrowskiego, do wspólzawod- 
nictwa Stają ż starsi. Wtedy z torm 
wyczynowego często wyścigu prze= 
chodzimy do wyższych form, opar- 
tych ma znajomości planów produk- 
cyjnych, którę stanowią podstawę 
świadomego podejmowania realnych 
zobowiązań, na ujęciu współzawod- 
nictwa w ramy organizacyjne. Po 
zakończeniu pięciu etapów Młodzie- 
żowego Współzawodnictwa Pracy — 
włącza cię ono w ogólny nurt współ- 
zawodnictwa. W okresie tym widzi- 
my przejście do wyższej formy 
współzawodnictwa zespołowego, 


Wrost wydajności pracy 


0" wielkiego wzrostu liczby u- 

czestmiczących we współzawod- 
nictwie obserwujemy ciągły wzrost 
ich wydajności pracy, Coraz częściej 
spotykamy nazwiska naszych koleża 
nek i kolegów na tablicach zwycięz- 
ców. Zwiększa to znaczenie młodzie 
ży w zakładzie pracy, wśród star- 
szych, w dyrekcjach : Radach Zakła 
dowych. 


Nasze słabe strony 


Obok niewątpliwych osiągnięć ist 
nieją jednak i słabe strony w na- 


planu walki z analfabetyzmem. | szej pracy. Jakimi są te braki, któ- 


RZE 


szej 


rych nie dostrzegamy często w na- 
codziennej pracy? Jednym z 
ważniejszych, z którego wypływa | 
wiele innych, to jeszcze zbyt mała 
popularyzacją przez naszą organiza- 
cję współzawodnictwa pracy. Mio- 
dzież często nie dość docenia 
zmaczenie współzawodnictwa w bu- 
dowie nowej, szczęśliwej ojczy- 
zny, w tworzeniu lepszego bytu dla 
całej klasy robotniczej, a tym sa- 
mym dla współzawodniczącego. 

Nasi ZMP-ówcy nie wiedzą bar- 
dzo często, że oni właśnie winni przo 
dawać. Że do współzawodnictwa 
pracy winni pociągnąć młodzież nie- 
zorganizowaną. Na zebraniach kół 
fabrycznych bardzo często omijane 
są sprawy współzawodnictwa pracy 
i zadań stojących przed naszymi 
członkami. 

Współzawodnictwem i sprawami 
produkcji winna nie tylko intereso- 
wać się organizacja partyjna, Rada 
Zakładowa, dyrekcja, ale także ZMP 
ź cała młodzież. 

Nasze koła fabryczne nie zawsze 
doceniają znaczenie narad wytwór- 
czych, w których młodzież winna 
bezwzględnie uczestniczyć. 

Niedostatecznie pracują nasze Sek 
cje Młodzieżowego Współzawodnic- 
twa Pracy, przy Komitetach Współ- 
zawoadnictwa. Nasze ZMP-owskie ko 
ła nie zawsze potrafią w swej pracy 
odpowiednio oddziaływać na mło- 
dzież niezorganizowaną. I to często 
sprawia, że kiedy trzeba*zmobilizo- 
wać do poważnych zadań całą mło- 
dzież, nie zawsze to nam się udaje. 

Koła nasze w niektórych załeła- 
dach pracy uginają się w pewnych 
momentach. 

Wykazując nasze braki, musimy 
stwierdzić jedno: że wszędzie tam, 
gdzie sprawami produkcji interesu“ 
je się aktyw dzielnicy i koledzy 
związkowcy, tam sprawy te wyglą-. 
dają dobrze. 


Widzewskie igrzyska 


W stronę stadionu ns Widzewie cią-| w czasie zawodów. Po biegu na 100 m., | gdyby nie świadomość „że pierwsza prze 


gna grupy młodzieży. Wszyscy rozma- 
wiają z wielkim zainteresowaniem. 

— Kto zwycięży? — dobiegają nas 
głosy. „Piątka* czy ci x „Terenowego“. 

— Ty tylko myślisz o piłce nożnej. 
Lekkoatletyka, to dopiero piękny sport, 
dodaje ktoś inny. 

Młodzież jest szczerze zainteresowana 
igrzyskami na Widzewie, 

— Kto zwycięży? — To zdanie jest 
na ustach niemal całej publiczności, któ 
ra licznie przybyła na stadion. Nie oby- 
wa się oczywiście i bez tradycyjnych -za 
kładów. 

. 

Nadchodzi wreszcie upragniona chwi 
la. Rozpoczynają się igrzyska Na bois- 
ko wkraczają zastępy zawodników. Jest 
ich około 280 — uśmiechnięci, zdrowi 
+ chłopcy t dziewczęta z fabryk oraz 
we szkół Widzewa, 

KE DE „4 

Biegi dziewcząt. Wnet uderzy gong. 

Ruszają. Walka jest zacięta. Na czo 
ło wysuwają się dwie zawodniczki z 
Wi.My — kol kol. Ślązak i Fiszerów- 
na, 
Publiczność zagrzewa. 

— Prędzej, prędzej! 

Na metę przybywa pierwsza kal, Ślą: 
zał, Pomimo zmęczenia uśmiecha się, 
‘troche do siebie, a trochę do publiczno 
ści — mówi: 

— Zwyciężyłam! 

MO słowo jeszċze kilka razy powtarza 


ipo rzutach dyskiem i skokach w dal. 

Kol. Ślązak jest bohaterką tych wi- 
dzewskich igrzysk. Nie gorzej spisała się 
kol. Fiszerówna, która również przyspo 
żyła punktów drużynie żeńskiej „Ba- 
wełnianej Piątki”, 


R 
* * 


W konkurencjach męskich „Piatka“ 
zawiodła, Możemy szczerze powiedzieć, 
że koledzy po prostu „nawaliłi*. Nie po 
mogła zachęta ze strony publiczności. 
W biegach zwyciężyli koledzy z Gimna 
zjum Dziewiarskiego. Również w piłce 
nożnej koło terenowe pokonało załogę 
z PZPB Nr 5, 

* . * 


Może wracaliby smętnie z igrzysk 
pobici chłopcy z „Bawełuianej Piątki", 


grana nie przesądza jeszcze sprawności 
drużyny, że sport w naszej organizacji 
dopiero się rozwija, 

Zobaczymy, to 
igrzyska; 


przyniosą nastęòne 


| 


1! T WW IA 


|niej, jeszcze lepiej, N: 


Młodzież zdobywa tężyznę i zdrowie momma 


Należy organizować 
walkę o produkcję 


Jak wynika z powyższych braków 
nasza łódzka organizacja, od Zarzą- 
du Łódzkiego poprzez Dzielnice do 
Koła włącznie, mie jest jeszcze w do 
statecznym stopniu organizatorem 
walki o produkcję «wśród młodzie- 


ży, 

Koło ZMP-owskie winno znać pla 
ny produkcyjne zakładu pracy, aby 
następnie z planem tym mózł zapo- 
znać się każdy młody robotnik. Zna- 
jomość planu produkcyjnego, znajo- 
mość trudnośc: danego zakładu pra- 
cy, powoduje, iż człowiek czuje się 
bardziej zobowiązany i odpowiedzial 
ny za.wykonanie tych planów, staje 
się prawdziwym, współgospodarzem 


fabryki. j 


Rola organizacji partyjnej 


W naszej pracy w fabryce musimy 
pamiętać jeszcze o jednym. O roli, 


jaką odgrywa tutaj organizacja par- | 


tyjna, która jest motorem wszyst». 
kich poczynań. 
" W wypadku, jeżeli napotykamy w 
swej pracy na jakieś trudności, trze 
ba zwrócić sją do sekretarza organi- 
zacji partyjnej. Organizacja partyj- 
na w zakładzie pracy pomoże nam. 
"Trzeba, aby nasze koła ZMP-ow- 
skie utrzymywały systematyczną łą- 
czność z podstawową organizacją 
partyjną, żeby w swej codziennej 


pracy brały przykład z partii, która | 


„jest przodującą siłą w narodzie pol- 
skim, żeby czynem demonstrowały 
swą głęboką miłość i przywiązanie 
do niej. t 

W naszej walce o produkcję nale- 
ży również utrzymywać łączność z 
dyrekcją i Radą Zakładową. Trzeba 
aby koło nasze podporządkowało się 
wszystkim instrukcjom, które mają 
na celu polepszyć produkcję w fa- 
bryce. u? 

Musimy pracować jeszcze wydaj- 
„Nasza młodzież 

seraz wykazała, fż organizacja 
nasza, nasz Rząd Ludowy mogą. na 
nif liczyć, I fym razem także stwier 
dzamy z całą stanowczością, że w 
końcowym etapie realizacji 3-letnie 
go planu młodzież nasza nabierze no 
wego rozpędu i przyczyni się nie tyl 
ko do wykonania, ale 1 przekrocze- 
nia planu. 

Nasi starsi, towarzysze mogą być 
pewni, że wszystkie ich chlubne tra 
"dycje będziemy starali się pogłębić, 
że podobnie, jak klasa robotnicza w 
Łodzi wydała niejednego bojownika 
o wolność i socjalizm, również z na- 
szych szeregów będą wyrastali ciągle 
nowi bohaterzy pracy, nowe, wielkie 
zastępy budowniczych Polski Socja- 
listycznej, 
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młodzieży 


przed | Konferencją Wojewódzką ZMP 


W związku ze zbliżającą 
kim młodzież podejmuje szereg 


dejmują członkowie kół, zarz ady powiatowe i 


się konferencją w wojew. łódz: 


zobowiązań, Zobowiązania 00* 
miejskie. 


I tak np. koło ZMP przy Państw. Lic. Gosp. Wiejskiego 
w Dąbrowie Zduńskiej, zobowiazało się w ramach czynu przed 
konferencyjnego przedterminowo wykopać buraki z gruntów 


Koło ZMP w Parzęczewie 


wyremontować į otworzyć świeilicę we wsi, 


szkoły. Pracę tą .wykonano do dnia 28.9, 49 r, 


pow, Łęczyca, zobowiązało się 
zakontraktować 


w ramach akcji „H“ trzodę chlewną i zorganizować Ludowy 


Zespół Sportowy. 


. 
. 


Drużyna Harcerzy im, Wincentego Pstrowskiego i drużyna 


Zuchów im. Janka Muzykanta 


by uczcić Wojew. Konferencję 


ZMP, zobowiązała się do zbierania w ciągu 2 miesięcy zło- 
mu į butelek, a dochód przeznacza na urządzenie świetlicy 


szkolnej. 


Koło ZMP w Mieczysławowie przy Państw. "Lic. Rolni- 


czym, zobowiązało się pomóc 


przy organizowaniu spółdzielni 
Produkcyjnej w Konarach pow. 


Kutno, Koło zobowiązanie przy 


jęte, już wykonało. W ciągu 3-ch dni pracy, wykonano 17 pi 


wnic o wym. 150 na 150 na 


100 m. Prócz tego młodzież oka 


zała pomoc przy ładowaniu i rozładowaniu materiału budowla- 
nego, oczyszczaniu terenu przeznaczonego na podwórza, i kopaniu 


buraków. 


Sylwetki ludzi radzieckich 


JAN KIELAN 


Młoda bohaterka powojennej pięciolatki 


W serii książok,  przedsawiających 
bohaterów powojennej _ pięciolatki 
(Wyd. „Młoda Gwardia“) ukazała się 
książka, poświęcona komsomołce Kum 
rychon  Abdurachimowej z kołchozu 
im. Kaganowicza w Tadżykistanie, któ 
ra została Bohaterką Pracy Socjalisty- 
cznej. ) 

Ojcice Abdurachimowej orgaaizował 
jedeń s pierwszych kołchozów Radan: 
stanu. Kołchoz był początkowo mały i 
uhogi, gdyż weszły do niego rodziny 
biedoty. 

W owym roku, gdy po raz pierwszy 
zebrano w kołchozie obfite plony i wy 
budowano szkołę — Knmrychon miała 
osiem lat. Z zapałem zabrała się do 
nauki, 


Krawat pionierski włożyła w tym ro 
ku, gdy w kołchozie wybudowano ob- 
szerne pomieszczenie dla bydła, a w no 
wym parku stworzono dawno oczekiwa 
ng herbaciarnie. Pierwsze zebranie od 
działu pionierów odbyło się w herba- 
ciami, gdzie urządzono świetlicę. Za- 


Wasi koresnondenci 


jMłodzież Studiów 


sz 


Przygotowawczych 


wypełni swe zadania 


W ubiegłym tygodniu w sali ob- 
rad Dzielnicy Śródmiejskiej Prawej 
odbyło się zebranie Samorządu U- 
czelnianego Studium Przygotowaw- 


NASZA AN 
38 odpowiedzi 3-ch autorów 


_ Odpowiedzi na naszą ankiet ę napływają stale, Świadczy to o du 
żym zainteresowaniu młodzieży kulturą i sztuką Związku: Radziec- 
kiego. Ze względu na brak miejsca nie możemy zamieścić wszyst- 


kich odpowiedzi. 


W numerze dzisiejszym pod ajemy odpowiedzi na wszystkie py- 
tania z tym, że autorem każdej odpowiedzi jest ktoś inny. `“ 


Kol. Witczak z Dzielnicy Śródmie 
ście Prawa pisze na temat książki 
radzieckiej: 


„Z przeczytanych książek pisa- 
rzy radzieckich największe” zrobi 
ła na mnie wrażenie książka Bo- 
rysa Polewoja „Opowieść o praw 
dziwym człowieku”. Podobała m: 
się ona dlatego, że oparta jest na 
prawdziwym wydarzeniu z okresu 

" Wojny Ojczyźnianej, że pokazu 
je prawdziwe oblicze Człowieka 
Radzieckiego. 


Aleksy Meresjeęw — Prawdziwy 
Człowiek — jest żywym przykła- 
dem bohaterstwa i poświęcenia, 
Ludzie tego rodzaju, co Meresjew, 
istnieć mogą jedynie tam, gdzie 
wychowanie młodzieży spoczywa 
w rękach socjalistycznego pań- 
stwa, 

Dzięki takim właśnie dzielnym, 
niezłomnym jednostkom jak Ale- 
ksy, Związek Radziecki zwyciężył 
hitlerowską bestię i wyzwolił nas 
z pot niewoli faszystowskiej. 

My, ZNMP-awcy, pamiętać mu- 
_simy. że Aleksy był komsomol- 


cem. I podobnie jak Komsomoł 
jest naszym wzorem, również i 
ten jego wybitny bohater winien 
być dla nas wzorem walki i pra- 
cy w imię najszczytniejszych ide- 
ałów*, 

* . * 


Autorem odpowiedzi na pytanie, 
dotyczące najlepszego filmu radziec 
kiego. jest kol. Paweł Fuks: 


„Z ostatnio oglądanych filmów 
radzieckich podobał mi sle bardzo 
film: „Spotkanie na Łabie”. 

Treść tego filmu, szczególnie o- 
becnie, gdy powstała Demokraty- 
czna Republika Niemiecka, jest 


bardzo aktuálna. Mówi on o soju- |. 


szu krwi, zadzierżgniętym w okre- 
sie minionej wojny między żoł- 
nierzem radzieckim i amerykań= 
skim. A jednocześnie przedstawia 
generałów i bankierów amerykań 
skich, pragnących nowej wojny. 
Pilm ten pokązuje nam dwie stró- 
ny rzeki Łaby. Po jednej stronie 
rozwijają się i pracują nowe, de- 
mokratyczne-Niemcy, po drugiej 
stronie pod „czułą opieką* Anglo- 


KIETA | 


sasów odradzają się militarystycz 
ne, nacjonalistyczne Niemcy, mo- 
-"gące stać się zarzewiem nowej woj 
ny. Konflikt między tymi dwoma 
stronami — oto zasadnicza treść 
filmu, Film ten walczy o pokój i 
szczęście ludzkości," 

B * é * 


Kol. Ryszard Laskowski nadesłał 
odpowiedź na pytanie: Jaka pieśń ra 
dziecka najbardziej mi się podoba i 
dlaczego? 


„Odpowiedzieć na to pytanie 
nie jest łatwo. Każda pieśń radzie 
cka, czy to wykonywana na estra- 
dzie koncertowej, czy w filmie, 
czy też zwykła piosenka żolnier- 
ska, trafia zawsze do serca słu- 
chacza. y 
Pieśni radzieckich znam "wiele. 
Wszystkie one wyróżniają się cie- 
kawą formą i bogatą tematyką lu 
dową, na której zresztą opiera się 
współczesna muzyka radziecka, 


Ze wszystkich jednak rosyjskich 
pieśni wyróżnnam „Kantatę o Sta- 
linie“ Aleksandrowa — utwór o- 
piewający chorążego światowego 
obozu pokoju. Gdy słucham tego 
utworu, staje mi przed oczyma o- 
ibraz potęgi Związku Radzieckiego 


i jego obywatel, — świadosnych 
budowniczych pokoju i soc atiz- 
mu's 


czego na Wyższe Uczelnie, Na zebra 
nie przybyli przedstawiciele Z. G. 
ZAMP., dyrekcji Studium oraz oko- 
ło 400 słuchaczy. 

ferat sprawozdawczy z obrad 
Z. 6. ZAMP wygłosił kol. Salwa, 


Po referacie wywiązała się żywa 


| dyskusja, w której wszyscy mówcy 


oświadczyli, że nie poskąpią wysił- 
ków, aby wypełnić nałożone na nich 
zadania. A ę 

Następnie zabrał głos przewodni- 
czący ZAMP, kol. Majchrzak, który 
przedstawił plan pracy na rok bie- 
żący. Jednym 2 najważniejszych 
przedsięwzięć, jakie postawiła przed 
sobą organizacja młodzieżowa jest 
stworzenie Zespołów Samopomocy 
Naukowej oraz wezwanie Studium 
Warszawskiego do współzawodnic- 
twa w nauce, 

Uchwalono zebrać 50 tys. zł. na 
Dom Młodzieży, nawiązać łączność 
z młodzieżą, zorganizowaną w Kom- 
somole, ze Studium Przygotowaw- 
czym w Czechosłowacj oraz wziąć 
pod opiekę koło wiejskie ZMP. Po- 
stanowiono również zorgan:zować 
przy świetlicy sekcje: artystyczną, 
recytatorską, tańca i śpiewu. 

Wszystkie uchwały przyjęte zosta 
ły jednogłośnie z wielkim zapałem. 
Na zakończenie podjęto rezolucję, w 
której wszyscy słuchacze zobowiązu 
ją Się przepracować po 5 godzin 
przy budowie Domu Akademickiego 
w Łodzi. 


Stanisław Bełdawski 
korespondent ze Studium 
Przygotowawczego, 


rząd nabył dla pionierów mocny be> 
ben, donośnę trąbkę i jedwabny, wy 
szywany złotem, sztandar. 

„„Kumrychon ukończyła dziesięć lat, 
gdy w kołchozie posadzono sad... 

Rósł kołchoz i wraz z nim rosła młodą 
kołchoźnica.. 

Po ukończeniu szkoły w r. 1943 Kuth 
rychon | rozpoczęła pracę =w “brygadzie 
hodowców bawełny: =" Wkrótce potem 
zorganizowała kółko młodzieżowo-kom- 
somolskie i rzuciła wszystkim dziew- 
czętom hasło współzawodnictwa. Kom- 
somołki zobowiązały się walczyć o wy 
soki plon bawełny — taki plon, który 
pomógłby ojczyźnie w walce z  faszy- 
stami, Pracując na polach kołchozu, 
młode dziewczęta poświęcały tej pra- 
cy wszystkie swe siły i całą umiejęt- 
ność, pragnąc zastąpić tych, którzy po 
srli na front, 

Kumrychon rozumiała, że nie wy- 
starczy sama chęć, by wyhodować ho- 
zate plony. Rozumiała, że potrzebna 
jest wiedza, potrzebne duże doświadcze 
nie. Toteż Abdurachimowa czerpie wia 
domości z księżek, korzysta z doświad. 
czenia innych hodowców bawcłny, przy 
jafni się z agronoimem. ! 

Dziś już nie dziwi nikogo, łe każ- 
dy kołchoz posiada szkołę czy klub. Wy 
daje nam się to normałne i samo przez 
się zrozumiałe. Zdziwi nas raczej, jeśli 
w domu kołchoźnika nie zobaczymy ga 
zety, nie usłyszymy głosu speakera, kó- 
mnnikującego o najnowszych: $ 1 

pd 


ciach mas pracujących Zwiążku 
dzieckiego. i e % 
Ale wówczas, gdy podrastała Kumty 
chom, książka i radio rzadkimi były 
gośćmi w domu kołchożnika tadźyckie 
go, uzbeckiego czy turkmeńskiego. Ale 
i w rym okresie Kumrychom potrafśa 
zdobyć książki, Studiowała je i poga- 
|gała młodzieży swojej wsi podnosić po 
ziom świadomości politycmej Kuni- 
chon pragnęła być ni iko dob m 
hodowcą bawełny, lęcz i uświgdo o- 
nym politycznie przęwódcą rucht kón- 
somolskiego. Na Działce swojej bry& v 
oraz_na działkach współzawodłiczącyh 
brygad walczyła o bogate ur E R 
jąc w pamięci rozkaz dóże ia do g6l 
nego podniesienia poziomu, f 
Došwiadcagnia w  dziedakie sieu, 
hodowli i zbioru bawełny pomosły fyn 
nej hrygadiercey orc Abdafhi 
mowej, osiągnąć Na swej 385 © 
działce nrodzej bawełny w ilości 41,3 


i 
cemy z hektara. Za wytrwali pracę zy 
mała ona tut Bohaterki Pracy bc- 
jafistycznej: s, E 


Z ostatniej ch wili 


przybywa dziś do tod 
w. dniu dzisiejszym przybył do 
Łodzi 6-0s0bowa delegacja młdkieży 


chińskiej z członkiem KomitejfCen- 
tialnego Związku Młodzieży QF Lu 
dowych generałem Hsiao-Hl na 
czele. 


4 
Młodzież łódzka powita seffcznie 
w murach nasz£go miasta pgłlerów 
spod Pekinu, Nankinu, Szagłsiu íf 
Kantonul t 


Lj 


Gminy Będków, Łaznów i Ciosny 
przodują w.dostawie buraków cukrowych 


Rolnicy — planłatorzy z gminy Będków, Łaznów i Cios- 
ny zakończyli w dniu'20 października b, r ćdstawę buraków 
cukrowych do cukrowni „Leśmierz* koło Łodzi, Odstawa 
do specjalnego punktu kontrolnego cukrowni, zorganizowanego 
w Rokjcinach trwała kilka dni. | 

68 płantatórów trzech gmin odstąwiło 1.87360 kwintali 
netto buraków cukrowych. Trzeba dodać, że akcja uprawy bu 
raków cukrowych rozwija: się w wyżej wymienionych gmi- 
nach bardzo pomyślnie. Szczególnie dobrze rozwinięta jest 
uprawa w gminie Będków, gdzie znajduje się 44 plantato- 
rów, w tym 16'we wsi Brzustów. Nieco mniej, bo 15 plantato 
rów znajduje sięw gminie Łaznów, W Ciosnach jest tylko 
10 plantatorów. Mała liczba zainteresowanych tą gałęzią u- 
praw tłumaczy się tym, że nie wszędzie znajduje się odpo- 
wiednią gleba do uprawy oraz chęć do wytrwałej i umiejęt 
nej pracy. Wyniki upraw są również doskonałe i tak np. ma 
jatek Popielawy należący do szkoły rolniczej odstawił z jed- 
nego ha 233 kwintałe buraków cukrowych. Majątek Buków, 
gmina Ciosny z 0.30 ha oddał 119 kwintali. Z gospodarzy 

najwięcej, bo 50 kwintali odstawił ob, Grzegorz Kobalczyk z 
Brzustową, gmina Będków. Co do wydajności, to najlepsze 
wyniki uzyskali z jednego ha ob. ob, Antoni Bykowski z 
Jankowa, 480 kw. i Andrzej Pijecki 432 kwintale. 

Plantatorzy otrzymują za każdy odstawiony 1 kwintal bu- 
raków — 3.7 kg. cukru bezpłatnie i 44 procent wytłoków na 
paszę. 


Stanisław Krakowiak Korespondent „Głosu* 
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Robotnicy rolni radzą... 


Świetlica w Państwowym Gospodarstwie Rolnym 


stanie się kuźnią prac oświatowych i kulturalnych 


Ostatnio odbyła się w Łodzi 
zorganizowana przez Związek 
Zawodowy Robotn ków i Pracow- 
ników, Wojewódzka Konźeier.cja 
Kierowników Świetlic į Instruk- 
torów Socjalnych PGR. Na od- 
prawie omawiano sprawę orga- 
nizowania świetlic i życia kultu- 
ralnego w majątkach państwo- 
wych. 


'Do chwili obecnej Zarządy 
Majątków, jak również Związek 
Zawodowy zwracały największą ù- 
wagę ra podniesienie produkcji 
rolnej. Grganizowano narady pro- 
dukcyjne, współzawodnictwo pra- 
cy, pódroszono kulturę rolną. 
Trzeba przyznać że dzięki temu 
osiągnięte wyniki są wspar.iałe. 
Przodownicy pracy, jak ob. Ob- 
warzanek, który podniósł wydaj- 
ność mleczną krowy do 5.400 li- 


Majątek PGR Browary-Końskie 


podnosi kulturę rolną 


nika wszystkie ziemniaki były 


Dzięki współzawodnictwu pra- 
wykopane į zakopcowane, przy 


cy, częstym pogadankom jį nara- 
dom gospodarczym prowadzonym | czym wyrabiano r.ormy przy wy- 
w świetlicy Gospodarstwa PGR] kopce od 140 — 200 procent, 
Browary, Zespołu Nr 6  Biała-| 
czów, produkcja rolna w tym ma- 
jątku z dnia na dzień podnosi się 
i daje świetne wyniki. 


W tym roku nadzwyczajny uro- 
dzaj w Browarach był na buraki 
pastewne, Zbiór ich wynosi 475 


W beżącym roku Browary za 
kończyły siewy jesienne już w 
dniu 18 września, zaś wykopki 
ziemniaków ukończono w rekor- 
dowym terminie, bo już 8 paździer 


metrów z 1 ha, przy czym poje- 
dyńcze sztuki ważą od 5 do 7 kg. 
Nie gorzej też przedstawia się u- 
rodzaj kapusty, której przeciętna 
waga (1 główx:) wynosi od 2 do 5 


>a 


Jesienne nawożenie łąk i pastwisk 


Jesień stanowi najodpowiedniej| wszystkimi składnikami pokarmo 


szą porę dla nowożenia łąk 
pastwisk, Recz jasna, że nawoże- 


„nie należy etosawaćwyłącznie ną 


na zalewy przez wodę przepiywo- 
wą. W przeciwnym wypadku na- 
stąpić może wypłukanie nawozu. 

Wysoce jest pożądane stosowa 
nie na łąki i pastwiska nawozów 
organicznych, jak kompost czy 
obornik. Nawozy te, poza tym, że 
zasilają glebę w próchnicę i skła 
dniki odżywcze wprowadzają je- 
szcze do niej kulturę pożytecz- 
nych bakterii, oraz chronią po- 
rost od mrozów zimą, a na wio- 
snę pobudzają go do lepszego 
krzewienia się. Zarówno kompost, 
jak też i obornik powinny być da 
brze przefermentowane i drobne, 
gdyż przez to lepiej dostają się 
do korzeni roślin. Łąki i pastwi- 
ska powinny być kompostowane 
co najmniej co 3—4 lata w ilości 
30—40 wozów parokonnych na i 
ha. 

Z dużym powodzeniem użyte 
być mogą również na łąki i pa- 
stwiska łęty ziemniaczane, któ- 
rych każde qospodarstwo posiada 
znaczne ilości, * Należy wiedzieć, 
że łęty zawierają potas, który za 
sila glebe w ten ważny składnik 
pokarmowy. To samo dotyczy i 
słomy, łubinu oraz popiołu drzew 
nego, 

Z uwagi na to, że ilość nawo- 
zów organicznych zwykle bywa 
ograniczona, należy stosować na-| 
wozy pomocnicze. Większość łąki 
mineralnych wymaga ABB | 


WEREZTEZEDECZTZZ a a aa 


Powiat łódzki 
pomaga 
w odbudowie Warszawy 


Społeczeństwo powia- 
tu łódzkiego interesuje się żywo 
odbudową Warszawy. Dowo- 
dam tego są zarówno liczne Wy- 
cieczki ludności pracującej tu- 


tejszych wsi. osiedli i miast, któ| postopuie szybko naprzód, 


ilwymi — a więc azotem, połasem, 


i fosforem, a nawet i wapnem. 
„Najbardziej odpowiednie do sto- 


"terenach, "które "mb są" narażone) sowania jesienią bedas azotniak, 


tomasyna 6raz kainit. Azotniak 
może też być wysiewany i wcze- 
sną wiosną, 

Gleby kwaśne należy zasilić od 
powiednią ilością wapna w posta- 
ci bądż to wapna palonego, bądź 
też mielonego kamienia wapien- 
nego czy margln. 

eby fosforowe bywają z re- 
guły zasobne w azot, toteż sto- 
sujemy na nich tylko kainit w ilo 
ści 8—10 kwintali oraz tomssynę 
w ilości 1—2 kwintali na 1 ha. 

Łąki i pastwiska na glebach sil- 
nie próchniczych i skłonnych do 
unoszenia się, jak torfy i mursze, 
należy jesienią zwałować. 


Trzeba również pamiętać. że 
zbyt długi, do mrozów trwający 
wypas zwierząt, jest szkodliwy 
dla roślinności łąkowej. Przy tym 
spesanie w czasie mokrym, czy na 
gruncie wilgotnym powoduje ni- 
szczenie darni. Wypas powinien 
być przerwany tak wcześnie, by 
okaleczone zębami czy racicami 
zwierząt rośliny miały czas ża- 
bliżnie rany i wzmocnić się przed 
nadejściem zimy, E.T. 


Niedawno na. polach podmos- 
kiewskich poddano próbom pier 
wszy traktor elektryczny. Dziś 
traktory etektryczne pracują na 
polach wielu kołchozżów i sow- 
chozów Związku Radzieckiego, 
a inżynierowie radzieccy kons- 
truują coraz to nowe maszyny 
dla; rolnictwa. Dziełem konstruk 
torów radzieckich jest kombajn 
elektryczny, który nie tylko pra 
cuje wydajniej niż zwykły kom- 
bain. ale jest tańszy w użyciu, 
ponieważ porisza go energia. e- 
lektryczna, tańsza od ihnych ro 
dzajów paliwa. 

Elektryfikacja wsi radzieckiej 
Wy- 


Fe czynnie pomagały przy uprzą| Starczy pówiedzieć, że w ZSRR 
an gruzu, jak i poważne su-| codziennie uruchamia się prze- 


my wpłat. W roku 1948-ym z tej ciętnie po 9 elektrowni 


wiejs= 


tenu powiatu łódzkiego zebrano| kich. W roku 1949 powstanie la- 
na odbudowę Warszawy 6.437.471| cznie 5.600 nowych elektrowni. 


zł. uzyskując w tej akcji 4-6 miej 
sce w województwie łódzkim, 


Nie ma bodajże w ZSRR okrę- 
gu, w którym energia rzek lub 


W roku bieżącym — od dnia| wiatru nie byłaby wykorzysta- 
1. I. 1949 roku do dnia 1. IX, rh [NA dla celów elektryfikacji wsi. 


wpłacono sumę -zł, 2,166.802, — 
Miesiąc Odbudowy dał pełną 
zaplanowaną kwotę. (es) 


ałkowicie zakoriczono elektry- 
[ikację kółehozów obwodu 
Swierdłowskiego na Uralu, mnó 
stwo . kołchozówych elektrowni 


kg. Obecnie już w Browarach za- 
kończono wszystkie prace zwią- 
zane ze zbiorem owoców j wá- 


|rzyw, a przystąpiono do orek zi- 
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mowych, które postępują w szyb- 
kim tempie i napewno w terminie 
zostaną wykonane. 

Duże zrozumienie pracowrików 
i robotników majątku, przyczynia 
się w wielk'm stopniu do termino- 
wego wykonania robót i dobrych 
wyników pracy. 

Zaznaczyć należy, że ra wyróż- 
nienie w prowadzonych pracach 
ogrodniczo - polowych tego go- 
spodarstwa zasługują robotnicy- 
przodown'cy jak ob. ob, Tadeusz 
Bomba — fornal, Włądysław Mi- 
chorek — robotnik driówkowy, 
Wanda Mokwińska — robotnica 
sezonowa oraz Marianna Żakówna 
również robotrica sezonowa. 


|trów, lub Sadowski który wyho- 
dował 22 prosięta od jednej ma- 
córy i wielu, wielu innych są 
najlepszym dowodem tych zdoby- 
czy. 

Teraz, gdy majątki państwowe 
stały się naprawdę ogniskami kul- 
tury rolnej i są przykładowymi 
ośrodkami rolniczymi dla całej o- 
kolicy, muszą z kolei rozpocząć 
pracę na innym. niemniej waż- 
nym odcinku: Chodzi mianowicie 
n podniesier.ie kultury i oświaty 
w poszczególnych zespołact. : ma- 
jetkach. O tych nowych zadaniach 
mówili na zebraniu tów. Chrza- 
nowski i refurent kulturalno - oO- 
światowy Związku Robotników 
| Pracowników Rolnych. Stwier- 
dzili oni, że działalność związków 
i zarządów majątków była mini- 
malna, Nie we wszystkich PGR- 
ach były i są świetlice, nie we 
wszystkich orgamizowano kursy 
dla analfabetów, nie przeprowa- 
dzano szkolenia į narad. W tym 
jednak roku ma nastąpić grur.- 
towna przemiana. Kultura i oś- 
wiata wprowadzona zostanie do 
każdego gospodarstwa państwo- 
wego. przez co rozszerzy się świa- 
domość robotników rolnych į zbli- 
ży ich do źródeł kuitury, pozwoli 
im zapoznać się z aktualnymi za- 
gadnieniami, Tą więzią ma w b'e- 
żącym róku być świetlica. Ora bę- 
dzie miejscem zdobywania wiedzy 
i doświadczeń, miejscem odpo- 
czynku po pracy, godziwej Toz- 
rywki, oną będzie ogniskiem kul- 
tury promieniującym nie tylko w 
majątku lub zespole, ale również 
w całej okolicy. 

Do tej pory były również świe- 
tlice dobre, ale były i złe, W'na 
tego leżała w braku wykwalifiko- 
wanych kierowników świetlic oraz 
instruktorów kulturalr.o-oświato- 
wych. Nowy rok i nowy opraco- 
wany plan pracy. przyniesie or- 
ganizację nowych i reorganizację 
starych świetlic. Takie akcje jak 
walka z analfabetyzmem, łączność 


wsi z miastem, samokształcenie, 
mają wejść w ramy planów dla 
poszczególr.ych majątków i świet- 
lic. Poza tym świetlica ma wycho- 
wywać nowych ludzi, tworzyć ak- 
tywistów, których do tej pory by- 
ła niewielka liczba. 

W związku z tymi wielkimi 
zagadnieniami zebrani na konfe- 
rencji opracowali wspólnie plan 
pracy kulturalno - oświatowej na 
okres zimowy 1949 — 50 r. oraz 
omówili budżet dla pokrycia wy- 
datków związar.ych z przeprowa- 
dzeniem planu. 

Ną ten okres przewidziano więc 
zorganizować lub zreorganizówać 
110 świetlic i obsadzić je w 86 wy- 
padkach fachowymi kierownika- 
mi, ponadto zorganizować 19 kół 
samoksztalceniowych 18 sekcji 
krajoznawczych, 45 wycieczek 
krajoznawczych, 6 większych czy- 
telni, 18 zespołów dobrego czyta- 
nia. 60 odczytów, 36 chórów i ze- 
społów teatralnych, 22 zespoły ta- 
neczne, 7 kapel, 17 zespołów ży- 
wego słową. W tym okresie prze- 
widuje się także rozprowadzić o- 
koło 600 biletów teatralnych oraz 
zorganizować około 1200 seansów 
kin objazdowych jak również u- 
tządzać koncerty artystów zawo- 
dowych oraz wyjazdy ekip arty- 
stycznych do mast i odwrotnie, 

Te kilkanaście liczb zaczerpnię- 


Czyn chłopów 
pow. kutnowskiego dla uczczenia 
zjednoczenia ruchu ludowego 
Chłopi gromady Gołębiew:.ec 
pragnąc uczcić zbliżający Się 
dzień zjednoczenia ruchu lu- 
dowego podjęli w tych dniach 

zobowiązania. 

Postanowili onj oczyścić na 
przestrzeni 800 metrów rów od- 
wadniający, co przyczyni się do 
polepszenia stanu uprawowego 
pól PGR-u Głogowiec, Poza tym 
mają obsadzić drogę, wiodącą z 
Gołębiewsita Nowego do Kutna 
drzewami owocowymi i miodo- 
dajnymi np, akacją i lipą. 

W  gromadach Leszczynek, 
Gołębiewek Nowy i Stary oraz 
Florek, chłopi postanowili w 
terminie spłacić należności po- 
datkowe, jak również wykonać 
plan kontraktacji trzody chlew- 
nej na drugi kwartał 1950 roku 
w 100 procentach i w terminie, 


Nawozy sztuczne 


dla Łowickiego 


Ostatnio odbyło się w Łowiczu 
posiedzenie Powiatowej Komis 
ji Nawozowej z udziałem przed- 
stawicieli partii politycznych. 

Na posiedzeniu tym dekonano 
rozdziału przydzielonych w tych 
dniach nawozów sztucznych dla 
poszczególnych Gminnych Spół- 
dzielni „Samopomocy Chłops 
kiej". Wartość nawozów wynosi 
22 i pół miliona złotych. 

Otrzymane nawozy w ilości 
2620 ton oraz 200 ton wapna rol- 
niczego rozdzielono między dwie 
spółdzielnie, które zajmą się roz 


tych z obszernie opracowanego | Prowadzeniem ich w terenie. 
planu daje w pełni obraz wielkoś- p 
ci prac kulturalno - oświatowych, 
jakie zostana przeprowadzone w 
okresie zimowym. 

— Zrobimy wszystko — stwier- 
dzali mówcy, aby majątki pań- 
stwowe były nie tylko ośrodkami 
oświaty i kultury rolnej, ale też 
oświaty i kultury rarodowej. 

Opracowany plan został jedno- 
głośnie przyjęty. Jot. 


Szkolą się 
aktywiści wiejscy 


Ostatnio w gminie Niesułków 
zorganizowany został kurs szko- 
lenia ideologicznego dla członków 
PZPR oraz jej sympatyków. 

Kurs ter uruchomiono z inicja- 
tywy miejscowego koła PZPR. 
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obecnie mlodziez 


ze wsi wojewódzśwa ódzkíiego 


W Małkowskim pałacyku, daw 
nej siedzibie generała Biernackie 
go, mieści się obecnie Uniwersy- 
tet Ludowy. 

Po śmierci qen. Biernackiego pa 


łac przeszedł w- ręce rodziny 
Pstrokońskich, którzy otwierają 
w nim szkołę malarską. M. in. 


przebywał tam malarze Kazimierz 
Pstrokoński i Podkowiński, Prócz 
malarzy pałacyk małkowski przy 
ciąqał wielu pisarzy polskich. 
Najczęściej rezydował w Małko- 
wie Reymont, 

W tak więc historycznym pała- 


cyku mieści się obecnie UL. W 


W gminie Dąbrowica 


zabłysły światła elektryczne 


Rozumiejąc znaczenie elektry 
fikaćji mieszkańcy wsi Dąbro- 


[2 mieszkań chłopskich, Równo 
cześnie z elektryfikacja nastąpi- 


wica w pow. kutnowskim włas- |ła radiofonizacja wsi. Między in 


nymi silami postanowili 


prze=| nymi 


zradiofonizowano Dom 


prowadzić linię wysokiego i nise| Ludowy i szkołę, 


kiego napięcia, Żywy udziął w 
pracach wzięli absolwenci szko- 
ły eleklrotechnicznej z Łodzi, 
którzy pracowali przy zakłada= 
niu przewodów elektrycznych 


wodnych powstaje w Federacji 
Rosyjskiej, w Kirgizji, na Biało- 
rusi i w innych republikach 
Związku Radzieckiego. Naród 
radziecki postawił sobie bowiem 
za zadanie — zełektryfikować w 
ciągu powojennej  pięciolatki 
56.000 kolchozów i doprowadzić 


Po ukończeniu, prac elektryfi- 
kacyjnych i rądiofonizacyjnych 
przystąpiono dalej do prac na po 
lu kulturalno - oświatowym. Is- 
tniejące Koło Gospodyń Wiejs- 


ja sama budową. Powstały też 
fabryki, produkujące małe tur- 


Diny, silniki i rozmaite instala 


cje dla niewielkich 
kotchozowych. 
Niedawno rozmawiałem z 60- 
letnim Kirgizem. kołchoźnikiem 
Indyszewem z kołchozu im, Wo 


elektrowni 
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Nowe słońce 
wsi radzieckiej 


JOIO DOOOOOOCOOKNIOZOOOCEIAKSKĄKAAIIAANNI A KIN KKTEAZYY U 
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moc elektrowni wiejskich do 2 


milionów kilowatów. W r. 1950 
elektryczność wykonywać bę- 
dzie pracę okolo 500 tysięcy kot- 
choźników. 

By ułatwić realizację tego za- 
dania udziela się długotermino- 
wych kredytów na budowę elek 
tróowni. a przy ministerstwie rol 


rm ra 


| 


roszyłoówa. Kołchoz ten położony 
jest w górach Tiań - Szaniu, w 


odległości 150 km od stącji kole 
jowej. Aby się tam dostać trze- 
ha się przeprawić przez grzbiet 
górski, 


„Pan wody — jest panem ży- 
cia — głosi stare przysłowie 
Kiegiskia — powiedział Indy- 


nictwa ZSRR założono specjalne; szew. — W dawnych czasach rze 


biuro elektryfikacji, którego 
współpracownicy —  fniży nierc| 
wie pomagają w wyborze miejsc | 
pod budowę elektrowni wiejs* 
kich, opracowuia plany i kieru- 


kami władali bogacze, By otrzy 
mać trochę wody trzeba było pla: 
cić bogaczowi i poniżać się 
przed nim. A gdy bogacz odinó- 
wit, słońce wypalało pole do cna. 


nim właśnie został zakończony rektora Uniwersytetu Ludowego, 
kurs kierowników świetlic wiej-|ob. Mikołaja Strusia, ob. Dole- 
skich, w nim uczy się młodzież i|ciński, przedstawiciel ZSCh, wy- 
starsi z różnych krańców woje-|qłosił obszerny referat o zada- 
wództwa łódzkiego. niach i pracy kierownika świetli- 

Zakończenie kursu odbyło się| CY na wsi, 
nadzwyczaj uroczyście. Po powi-| — Każda świetlica — mówił na 
taniu przybyłych gości przez dy | wstępie ob. Doleciński — jest o- 
gniskiem oświaty i rozrywek kul 
turalnych, promieniującym wśród 
chłopów íi młodzieży wiejskiej. 
Rząd sanacyjny nigdy nie trosz- 
czył się o zakładanie świetlic, o- 
bawiając się, zresztą słusznie, że 
one mogą wzbudzić świadomość 
u chłopów. 

— Wy, młodzieży wiejska mu- 
sicie nieść ten kaganek oświaty 
pod strzechy wiejskie, aby speł- 
; niły się a naszego wielkiego 
z ; wieszcza dam ickiewicza, a- 
A powiatu. kutnowskie- by PAREAN TA pr „RA dzieła 
go pokazała bowiem, że wspól-|jego trafią pod strzechy wiej- 
nym wysiłkiem i wytężoną pra-|skie", Trafią pod nie słowa praw 
tą można dużo osiągnąć, dy. 

Po ob. Dolecińskim głos zabrał 
3 RWE tow. Chrzanowski, kierownik Wy 
aa | pęes ot ginęło | qziału Propagandy 1 Oświaty Wo 

t głodu. / rząd radziecki UCZY | zarygd> 
nil nas panami życia: mie tylko deze KOMNENI 
otrzymaliśmy wodę dla pól. 7 Zw 
Wielki rosvjski brat nauczyl|» WY. jako awangarda oświatowa 
nas też wykorzystywać siłę rzek na wsi, będziecie nieść wiedzę i 
— nauczył nas budować elektro| Prawde, o którą walczył chłop 
wnie wodne. Dziś na naszej far dziesiątki lat, przelewając „swą 
mie hodowli bydła ustawiony krew. Groby naszych bojowników 
jest motor elektryczny. Pompa i bohaterów ruchu robotniczego, 
elektryczna dostarcza wody, | pz RE po ziemi polskiej 
Strzyżenie owiec i dojenie krów] Sch będą drogowskazem dla 
odbywa sie również przy pomo- WaR Oni pragnęli tego. właśnie, 
cy elektryczności. Nasz kotchoz| °° WY dziś realizujecie. 
słynie z bogatych plonów  tyto-| — Dumni możecie być — dodał 
niu. Suszenie tytoniu jest proce| !0W- Chrzanowski — że właśnie 
sem skomplikowanym. wiele za| W Pałacu, tak historycznym, ma- 
leży przy tym od pogody, Wybu| SiĘ możność kształcenia się i roz 
dowaliśmy więc suszarnię elek| W'iania swych zdolności, 
trycznę, dzięki czemu dwukrot-| Po oficjalnej części programu 
nie skróciliśmy czas suszenią ty | uroczystości, wystawiona została 
toniu i uniezaleźniliśmy się odjsztuka Czechowa pt. „Jubileusz“. 
zmian atmosferycznych. Odtańczone były również tańce 

Nie sposób poprostu opowie-|reqionalne w wykonaniu absol- 
dzieć, o tym wszystkim, co wnio| wentów kursu. 
sla w życie naszego kołchozu e-| Młodzież przebywająca na jedno 
lektryczność powiada na „za-| miesięcznym kursie kierowników 
kończenie Indyszew. Świeci | świetlic wiejskich długo żegne. 
nam dziś słalice. zrodzone przez jła się ze sobą, wyruszając do 
rzekę i rozum ludzki, Dzięki nie|swych wsi, aby nieść oświatę | 
mu życie nasze stało się jaśniej | kulturę masom chłopskim, 
sze i śzcżzeŚliwSze. Małoch 


kich, ZMP nuaktywniłv swa dzia 
łalność prowadzą kursy Wieczo- 
rowe, urządzają imprezy artys- 
tyczne. Wieś Dąbrowica służyć 
może za wzór innym wsiom 
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Tow. Chrzanowski powiedział” 
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WYCIECZRA CZECHOSŁOWACKA | 1i również doskonały wynik, ukła- 


W KRAKOWIE 


W dniu 26 bm. przybyła do Kra- 
kowa 18-osobowa wycieczka czecho- 
słowackich przedstawicieli Towarzy- 
stwa Przyjaźni Polsko - Czechosło- 
wackiej, pod przewodnictwem gene- 
ralnego sekretarza towarzystwa 
prof. Jarosława Parmy. Wśród u- 
czestników wycieczki znajduje się 
m. in. pierwszy przodownik pracy 
z zakładów obuwia w Gottwaldo- 
wie — Ottokar Stayner. 


DOSKONAŁY WYNIK TYNKARZY 
I MONTERÓW W STARGARDZIE 


Trójka murarska w składzie: Ga- 
jor Franciszek, Gajor Jan i Tom- 
czyk Ignacy, pracująca w oddziale 
Państwowego Przedsiębiorstwa Bu- 
dowlanego w Stargardzie, otynkowa 
ła w ciągu 8 godzin 260,26 m. kw. 


ścian, uzyskując 1.518 proc. normy. 
Monter Władysław Szerkus i po- 
mocnik jego Piotr Mazurek uzyska- 


PAŃSTWOWY TEATR 
IM. STEFANA JARACZA 


Dziś o godz. 18.30 dramat Juliusza 
Słowackiego pt. „Maria Stuart“ wj 
nowej inscenizacji Iwo Galla, z ilu. 
stracją muzyczną Waldemara Maci- 
szewakiego, 

Z chwilą rozpoczęcia przedstawie- 
nia nikt na salę nie będzie wpusz- 
czony. 

Wszystkia bilety wyprzedane. 


dając w ciągu 8 godzin pracy 70 m. 
rury wodociągowej. 


NOWE RADRY ELERTRÓ- 
TECHNIKÓW WIEJSKICH 

Centralny Zarząd Energetyki przy 
stąpił do organizacji kursów dla 
elektromonterów wiejskich. 

Kursy trwać bedą po 12 tygodni 1 
obejmą w jednym turnusie około 
700 osób. Kształcić będą one prze- 
de wszystkim rzemieślników viej- 
skich 4 pracowników Państwowych 
Gospodarstw Rolnych, Absolwenci 
kursów będą obok swej stałej pracy 
zawodowej obsługiwać 1 konserwo- 
wać instalacje elektrotechniczne w 
okolicznych wsiach, 

Kursy zorganizowane będą we 
wszystkich województwach ; odby- 
wać się będą tak długo, dopółd nie 
będzie zaspokojone zapotrzebowanie 
wsi na elektromonterów. 


Prezydent Gottwald 


gratuluje Zatopkowi 


PRAGA (obs, wł) — Prezydent 
Republiki Czechosłowackiej Klement 
Gottwald przesłał nadporucznikowi E. 
milowi Zatopkowi telegram  gratula- 
cyjny m okazji pobiea przez niegr 


| rokordu świata w biega na 10 km. 
i ul. Jaracza 27 | 


.. 
. 


Uwaga członkowie 
ŁKS$-Włókniarz 


Sekretariat ŁRS Włókniarz — przy 
pomina wszystkim «złonkom byłych 
klubów sfuzjowanych ŁKS, DKS i 
„Włókniarzk”" p gbowiązku przereje 


„|strowania ewidencyjnego, Termin re- 


PAŃSTWOWY 
TEATR POWSZECHNY 

ml. 11 Listopada 21, tel. 150-36. 

Dziś premiera komedii Józefa Bli- 
zińskiego „Rozbitki* z udziałem A. 
Dymszy, P. Relewicz-Ziembińskiej, 
W. Waltera, W. Ziembińskiego i in- 
nych. 


„LUTNIA” 

Dziś i codziennie o godz. 19,15 
 „PTASZNIK Z TYROLU” 
operetka w 3-ch aktach K, Zellera. 

W poniedziałki nieświąteczne teatr 
nieczynny. ; 

TEATR LALEK „ARLU i 

Codziennie o godz. 17 min. 15 w- 
dowisko masek i lalek p. t. „WESO- 
ŁA MASKARADA", W niedziele i 
święta dwa widowiska: godz. 15 min. 
15 2 17 min. 15. W poniedziałki te- 
atr nieczynny, 


CYRK NR 1 
(Plac Leonarda) pod dyr. Din-Dona 
Codziennie o godzinie 19.30, w S50- 
botę o godz. 16 i 19.80, w niedzielę 
o godz. 12, 16 i 19.80, 


-aMMa 


ADRIA (Stalina 1) — „Nowe poko- 
lenie“ — godz. 16, 18, 20 — film 
dozwolony dla młodzieży i dzieci 

BAŁTYK (Narutowicza 20) — „Opo 
wieść o prawdziwym człowieku“ — 
godz. 17, 19, 21 — film dozwolony 
dla młodzieży 

BAJKA (Franciszkańska 31) —,Dni 
i noce” — godz. 18, 20 — film do: 
zwolony dla dzieci 

GDYNIA (Daszyńskiego 2) — „Pro 
gram Aktualności Kraj. i Zagran. 
Nr 46* — godz. 11, 12, 13, 16, 17, 
18, 19, 20, 21 ; 

HEL (Legionów 2-4) — „Nowe po- 
kolenie* — godz, 16.30, 18.30, 20.30 
film . dozwolony dla młodzieży i 
dzieci 

MUZA (Pabianicka 173) — „Złoty 
róg* — godz. 18, 20 — film do- 

. zwolony dla młodzieży 

POLONIA (Piotrkowska 67) — „Opo 
wieść o prawdziwym człowieku'— 
godz. 16,80, 18.30, 20.30 — film 
"dozwolony dla młodz. 

PRZEDWIOŚNIE — „Pan Nowak“ 
godz. 16, 18, 20, film dozwolony 
dla młodzieży 

ROBOTNIK (Kilińskiego 178) — 
„Wileze doły“ — godz. 15.80, 18, 
20,80 — film dozwolony dla mło- 
dzieży 

ROMA (Rzgowska 84) — „Zakazane 

% piosenki“ — godz. 18, 20 — film 
dozwolony dla młodzieży 

REKORD (Rzgowska 2) — „Wśród 
ludzi“ — godz. 16 dla młodzieży; 
„Dni zdrady“ — godz. 18, 20 — 
film dozwolony dla młodzieży 

STYLOWY (Kilińskiego 123) „Pięt- 
nastoletni kapitan“ — godz. 16 dla 
młodzieży; „Muzyka i miłość“ — 
godz. 18, 20. 

ŚWIT (Bałucki Rynek 2) — „Świat 
się śmieje”. Godz. 18, 20. Film do 
zwolony dla młodzieży. 

TĘCZA (Piotrkowska 108) — „Spot 
kanie nad Łabą* — godz. 15.30, 
13.00, 20.30; film dozwolony dla 
młodzieży ) 

TATRY (Sienkiewicza 40) — „Nikt 
nie nie wie“ — godz. 16, 18, 20 — 
film dozwolony dla młodzieży 

WŁÓKNIARZ (Próchnika 16) — 
„Spotkanie nad Łabą“ — godzina 
16.30, 18.30, 20.50 — film dozwo- 
lony dla młodzieży 

WOLNOŚĆ (Napiórkowskiego 16) — 
„Potęnieńcy* — godz .16, 18, 20 — 
film dozwolon, dla młodzieży 

ZACHĘTA (Zgierska 26) — „Har- 
ry Smith odkrywa Amerykę“ — 
godz. 16,30, 18.30, 20.30 — film 
dozwolony dla młodzieży k 

WISŁA (Daszyńskiego 1) — Kino 
nieczynne z powodu remontu. 


jestracji zbliża się ku końcowi i ci 
wszyscy, którzy nie dopełnią tego o- 
bowiązku, automatycznie ntracy pra. 
wa członkowskie zjednoczonego klubu 
Łódzkiego Klubu Sportowego — Włók 
nintz. 

Sekretariat Klubu czynny jest przy 
ul, Piotrkowskiej 2728, IL piętro, w 
godz, od 8,30 do 18 (soboty do 14), 
gdzie zgłaszający sią do rejestracji 
podpisuje nową deklarację oraz skla 
da dwie fotografie do legitymacji 
członkowskiej,' 


i", M AL 


PIĄTEK 28 PAŹDZIERNIKA 
11.57 Sygnał czasu i hejnał. 12.04 
Dziennik wieczorny. 12.20 Przerwa. 
138.25 Program dnia. 13.30 Muzyka 
obiadowa. 14.00 Radiokronika, 14.15 
(Ł) Komunikaty. 14.20 (Ł) Z twór- 
czości Sergiusza Prokofiewa 14.45 


(Ł) Reportaż R. Chłodzińskiego z I|. 


Miejskiego Zjazdu ZMP. 14.55 Zapo- 
wiedź słuchowiska. 15.00 „Ełewatory 
zbożowe” — pogadanka. 15.10 Audy- 


cja dla szkół popołudniowych. 15.80 


„O krasnoludkach i sierotce Marysi“ 
— 8 odc. baśni dla świetlic dziecię 
cych. 15.50 Audycja SKRK. 15.55 
Chwila muzyki. 16,00 Dziennik po- 
południowy. 16.20 (Ł) Aktualności 
łódzkie. 16.25 (Ł) „Jedziemy na weza 
sy“. 16,80 (£Ł) W audycji Tow. Przy- 
jaźni Polsko-Radzieckiej — reporta 
H. Szergowej z ukraińskiej wsi Le 

ki pt. „Odrodzenie“. 16.50 (EL) „Z 
dziedziny radiotechniki* — pogadan 
ka inż B. Klimaszewskiego. 


Koncert dla przodowników świata 


pracy, 17.45 „Ci, których wychował 
Komsomol“ — aud. słowno-muzyczna 


Pow. Org. „Służba Polsce“. 18.00 
Audycja „Z kraju i ze świata”, 18.15 
„Melodie świata‘. 18.10 „Wszechnica. 
Radiowa“ kurs I — wykład z cyklu: 
„Historia Polski". 19.00 Audycja dla 
wsi. 19.15 Koncert symfoniczny z u- 
działem Al, Borowskiego .20.00 Dzie 
nik wieczorny. 20.30 Rezerwa dzien- 
nika. 20.40 Reportaż z międzyszkol- 
nych popisów artystycznych, 20.55 
„Porozmawiajmy“ — audycja Biura 
Studiów. 21.00 Muzyka. 21.35 Audy- 
cja rozrywkowa — dwie humoreski. 
22,00 (Ł) Felieton J. Saloniego pt. 
„Synod Klechów*. 22.13 (Ł) Omów. 
progr. lokalnego na jutro. 22.15 „Na 


dobranoc“ — gra Sekstet PR. 23.00 


Ostatnie wiadomości. 23.10 Progra 
na jutro. 
24.00 (Ł) Koncert życzeń. 0.25 (Ł) 
Zakończenie audycji i Hymn. 


w. Ażaiew 


Daleko od Moskwy 


Beridze wypytywał się o nowinki rubieżańskie Zał 
kind zaś, spoglądając na zakłopotanego, pogrążonego 
w myślach Batmanowa, opowiadał, że zaaresztowano ggru 

szpiegostwo na dużych bu- 
dowach. Niejaki geolog Chmara utrzymywał z nimi 


pę osób, które uprawiały 


łączność. 


A propos, czy pamiętacie Kondrina zastrzelonego przez 
PNiwchów? — spytał Załkind. — Jego prawdziwe na- 
zwisko brzmi — Somow. Maczał palce w dywersjach 
w cieśninie. Działał nie sam, a wraz z pomocnikami, 
znajdującymi się wśród budowniczych. Towarzysze przy 
pomnieli mi o Kondrinie, okazuje się, że to był mój 
znajomy. W dwudziestym drugim roku, oddział nasz 
zniszczył jakaś setkę białogwardzistów, a wśród nich 
zamożnego obszarnika, Fedora Somowa. Kondrin — był 
jego synkiem. Mamy wszelkie podstawy do przypusz- 
czania, że Kondrin był sprawcą śmierci Pankowa. 

— A czy Konstanty Radionow: nie miał coś wspólne- 
svytał Beridze. 

— Obecnie trudno powiedzieć, kim właściwie był ten 
| człowiek, zmarły tak haniebna śmiercią Ale już sama 


go ze szpiegostwem  — 


17.00 


23.15 Muzyka operowa. 


Piłkarze Albanii w Łodzi |sktady 


Wychowankowie trenera radzieckiego Apochtina 


grają w niedzielę z reprezentacją Łodzi 


W środę 


o godzinie 20.30 wieczorem Łódzki Okręgowy Związek 
Piłki Nożnej otrzy mał z Głównego Urzędu Kultury Fi- 


zycznej w Warszawie — depeszę, która z miejsca postawiła cały zarząd 


ŁOZPN na nogach. 


— Natychmiast rozpocząć przygotowania stop — do meczu Tirana — 


Łódź w dniu 30 bm. 


W czwartek rano do Warszawy wyjechał niezwłocznie prezes ŁOZPN 
ob. Konopka, aby omówić wszystkie szczegóły tego sensacyjnego spotka- 


nia, które spadło na nas, jak grom z 
czyniono już na gwałi przygotowania 
szy goszczących w Polsce gości. 

Z krótkiej rozmowy telefonicznej 
cb. Kobylińskim dowiadujemy się, że 


jasnego nieba. Tymczasem w Łodzi 
do przyjęcia miłych, po raz pieri- 


z popularnym gziałaczem piłkarskim 
Albańczycy przybędą do Łodzi dzi- 


siaj 1 zatrzymają się w „Grand Hotelu". W Łodzi pozostana do 5 listopa- 
da, to jest do międzypaństwowego meczu Albania — Polska, który, jak 
wiadomo, ma odbyć się 6 listopada w Warszawie. 


Wizyta piłkarzy Albanii wywołała 
u nas zrozumiałe poruszenie choćby 
ze względu na, to, że po raz pierw- 
szy w historii naszego  piłkarstwa 
spotkamy się z tym przeciwnikiem. 
Dwa lata temu w ramach rozgrywek 
o puchar bałkański nasi goście od- 
nieśli wiele sukcesów, uzyskując na- 
wet z drugą reprezentacją Wdgier 
wynik remisowy, Obecnie w swym 


Uwag 


Gimnastycy 
„Włókniarza*! 


Zarząd Bekcji Gimnastycznej ŁES— 
Włókniarz zwołuje na piątek, dnia 
28 bm. o godz, 13 na boisku, przy ul. 
(Tymienieckiego 17 (róg Kilińskiego) 
ogólne zebranie wszystkich członków 
sekcji żeńskiej i męskiej Tematem 
obrad będą bardzo ważne sprawy or 
ganizacyjnę i udział członków Sekcji 
w tegorocznych  Marszach Jesien- 
nych. 

UBział tw zebranin obowiązkowy, 
pod rygorem organizacyjnym, 


Dziś mecz 


Związkowiec-Bawelna 


Dzisiaj o godz. 19, w sali Świetlicy 
przy ul. Ogrodowej 18 odbędą się za- 
wody bokserskia o mistrzostwa kl A 
pomiędzy.zespołami „Związkowiec — 
„Zryw — „Bawełna, 


; 
dłuższym tournee po Europie zawa- 
dzili ostatnio o Bukareszt, gdzie 
¿3 bm. rozegrali międzypaństwowy 
mecz z Rumunią remisując 1:1, 


Pupilyowie Borisa Anochtina 


Pierwsze dziesięć minut meczu da- 
ły pokaz bardzo dobrej technicznie 
i szybkiej gry. Do przerwy Rumuni 
nieco przeważali, później qra wyrów 
nała się. W jedenastce Albanii wy- 
różniali się przede wszystkim: bram- 
karz Vogli i stoper Lambi, a obok 
pich obaj obrońcy i obaj skrzydłowi, 
Cały zespół albański odznacza się 
podobno dużą szybkością i poprawną 
techniką gry. Warto przy tym pod- 
kreślić, że Albańczyków trenuje tre- 
ner radziecki Boris Apochtin, który 
w dużej mierze przyczynił się do pod 
niesienia poziomu piłkarskiego w Al 
banii, 

Do Polski przyjeżdżają Albańczy- 
cy pod wodzą dyrektora Albańskie- 
go Urzędu Kultury Fizycznej Lazar 
Lipawani i-.inspektora piłki nożnej 
w tymże urzędzie — Mazrecu. 


sylwetki naszych m:łych gości 


Nie potrzebujemy chyba dodawać, 
że reprezentacja Tirany, która w nie 
dzielę zmierzy się "na boisku ŁKS 
Włókniarza Zz reprezentacją Łodzi 
będzie równoznaczną z reprezentacją 
tego kraju, dla zaspokojenia więc 


ciekawości Czytelników zamieszcza- 
my krótkie sylwetki naszych miłych 
gości. 

Bramkarz: Vogll — lat 20, mecha- 
nik („Czerwona Gwiazda" Durazzo). 


Aleksander Polus 


W trosce o przyszłość boksu polskiego 


(Dokończenie) 


N: calym świecie zupełnie ina- jniksrze na turniejach bokserskich w 
czej przeprowadzają już tre. |Duklinie > Londynie, jak i nasi star- 


umng baksu, niż m nas. Wyniki tych |si trenerzy w Oslo. 
treningów zadbserwownii nasi dzien: |tam nowy system boksu, 


301 


niego. 


do naszego rozkazu. 
oszczędzać każda chwilę, 


Zaobserwowana 
w którym 
kandycja fizyczna i siła ciosu idzie 
w parze z dobrę techniką, Dobry był 
pòmyst wysłania naszych kilku do. 
bsych trenerów celem obserwacji na 
wielki międzynarodowy turniej bo- 
kserski, jakim są mistrzestwa Euro. 
py. Ale to było jeszcze mało, trenerzy 
ci powinni także być obecnymi na 
treningach tych bokserów, ale i to 
jeszcze mało, powinni także przez pe 


wien czas brać czynny udział w tych 


treringach. Wtedy wynieśliby nowa 
doświadczenia i zdobycze. i 


Nie potrzebujemy wzorować się i 


naśladować bokserów zagranicznych i 


filozofcwać nad ich ciosami (jak je 
wyprowadzają) ale możeniy boksować 
naszym własnym, udoskonalonym sty 
lem, z właściwym nam temperamen- 
tem i ambicją, dachodząc do takich 
rezultatów, do jakich doszedł już 
boks polski przed wojną. 


transporcie i na roli. 


Pisz 


poz 


przyjażń z Chmarą dostatecznie go charakteryzuje. 
Można się cieszyć że Olga wreszcie uwolniła się od 


— Wiecie, drodzy przyjaciele, że historia z Kondri- 
nem i Chmarą mocno mnie zmartwiła — w zamyśleniu 
powiedział Michał Borisowicz. — Lenin uprzedzał nie 
raz, że stare, zdychając wśród nas, rozkładając się i cu- 
chnąc, zaraża powietrze, Czasami słowa te traktujemy 
jedynie jako mądry aforyzm. Musimy głęboko poznać 
swoich ludzi, a wtedy obce jednostki 
uwydatniać. 

Batmanow wstał, wyjrzał przez okno — widać coś 
zauważył — i Spytał nagle Załkinda: 

— Znaczy, więc o ile się domyślam, że nie mamy co się 
spodziewać zasiłków z Rubieżańska ? 

— Kwestia była rozpatrywana 
Omawiali tę sprawę bardzo obszernie. Na początku Pi- 
sarew mocno mnie popierał. Ale on mówi, a i my również 
przekonaliśmy się, że nie ma skąd wziąć ludzi, Brak ich 
w przemyśle, w 
dzić wśród budowniczych wyścig pracy. Pisarew i Du- 
din zamierzają przyjechać i pomóc nam. 

— Naczelników mamy dość, — mruknął Batmanow, 
energicznie uderzając dłonią w stół: — Wracamy zatem 
Greczkin. Postanowilismy 


będą się mocniej 


przez Krajową Radę. 


Poradził urzą- 


Obrońcy: Dibra — 26 lat, urzędnik 
(Skutari, grał 10 razy w reprezenta- 
cii), Sakiri — 25 lat, urzędnik, („Par- 
tisan" Tirana). 


Pomocnicy: Spabilu — 26 lat, nau- 
czyciel w. f. („17 Listopada" Tirana, 
10 razy w reprezentacji), Lambi — 
30 lat, agronom  (,„Partisan” Tirana, 
19 razy w reprezentacji), Kavaja — 
26 lat, mechanik („Skutari”, 8 razy 
w reprezentacji). 

Napastnicy: Parapant — 23 lata, 
urzędnik („Partisan” Tirana, 10 razy 
w reprezentacji), Ginali — 23 lata, 
urzędnik („Partisan' Tirana), Boriczi 
— 27 lat, urzędnik („Partisan* Tira- 
na, 10 razy w reprezentacji), Biczla- 


czin — 27 lat, urzędnik („Partisan'” 
Tirana, 10 razy w reprezentacji), 
Teliti — 27 lat, nauczyciel w. f 
(„Kawaja ”). 


_ repr. Polski 
na mecze CSR 


Rapitanat PZPN na zebraniu w 
Chorzowie ustalił składy reprezen. 
tacji piłkarskiej Polski na mecze 
z Czechosłowacją w Witkowicach. 
i w Poznaniu, š 

Polska I: (mecz w Witkowicach) 
Jurowicz, (rez. Borucz), Gędłek, 

anek (roz, Wołosz), Suszczyk, 
Parpan, Wieczorek (roz. Duda), 
Alszer, Cieślik, Świcarz, Patkolo, 
Mordarski, (rez. Baran). | 

Polska II (mecz w Poznaniu): 
Skromny (reż. Krystkowiak), Sob. 
kowiak, Barwiński (roz. Serafin), 
Słoma, Legutko, Skrzypniak (reż. 
Jabłoński TI i Groński), Hogen- 
dorf, Anioła, Czapczyk, Białas, 
Wiśniewski (rez. Łącz, Wojciechow 
ski II, Trsampisz), 4 


Błyskawiczna wojna: 
łódzkich zespołów siatkowych 


W nadchodzącgę sobotę i niedzielę 
Łódzki Okr. Zw, Koszykówki, Siat- 
kówki | SZczypiorniaka organizuje w 
sali YMCA, ul Traugutta 8 „Błyska- 
wiezny Turniej o puchar Polskiego 
Związku Koszykówki, Siatkówki i 
Szezypiorniaka w siatkówce kobiecej 
t męskiej”, W ciągu dwóch dni rozgry 
wek zostaną wyłonione 8 drużyny w 
grupie męskiej i kobiecej, które wo. 
zmą udział w półłinałowych spofka. 
niach o puchar, Do turnieju zgłosiło 
się 11 drużyn. Nnjciesawsze spotka 


$ +a e Ié > 
„OpOJNIA Zaprasza 

do sali w Helenowie 

W sobotę, dnia 29 października br. 
a godz. 1$ odbędzia się w Sali Spor 
towej „Helenów, przy ul. Północnej 
nr 36 oddanie do użytku nowej sali 
sptrtorto_giinnastycznej, połączonć z 
otwarciem sezonu zimowego 1449.50, 

W programie część sportowa i świe 
tlicowa oraz referat pt.: „Rola i za- 
dania ZS „Spójnia* na tle uchwały 
Piura Politycznego Komitetu Central. 
nego Polskiej Zjednoczonej Parti Ro. 
bstniczej.** 


nia odbędą się w niedzielę. i 
Dzisiaj, w sobotę, odbędą się nastę 
pujące spotkania: godz. 18, siatkówa 
ka męska: AZS — Stal, LKS Włók, 
nisrz — Kolejarz, Chemia — Włóke 
niarz (Zgierz), Związkowiec Zryw — 
Widzew, Spójnia — Bawełna, 


Bilety na mecz 
Polska-Albania 


W związku z ustaleniom na niedza 
ię, dnia 6 listopada br. międzypań. 
stwowego meczu Albania — Polska 
Zarząd PZPN (Al Stalina 22) przyj- 
muje do godz. 15.ej w sobotę 29 bm. 
zamówienia na bilety wstępu. 

Ceny: trybuna dolna zł, 600, 
góma — 400 z}, przed trybuną I — 
400 zł, przed IL — 300 zł., stojące — 
200 22 cha 

Zamówienia ministerstw, instytucji 
politycznych i społecznych, zakładów 


pracy, nadesłane po ustalonym termi- 


nie — nie będą uwzględniatte, 
Odbiór biletów — w kolejności zło 
żonych zamówień — nastąpi w środę, 


|ezwariek i piątek przyszłego tygodnia. 
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Straż Pożarna na boisku 
Wiadomo nam, źe Łódzka Straż Polul. Kilińskiego 188. Wejście tylko 20 

żarna odnosi sukcesy w przaciiwpoża: | zł. i 


rowych akcjach ratowniczych, lecz 
do chwili obecnej nie słyszeliśmy nie 
a tym, że strażacy to nie tylko wspa_ 
niali ratownicy mienia publicznego, 
ale i nie przeciętni aportowey. Nie 
dziwnego! Dotychczas bowiem, nie wy 
tępowali oficjalnie na zewnątrz. Me 
cze, jakie urządzali: na terenach zam. 
kniętych dowiodły o doskonałym przy 
gotowaniu technicznym tych drużyn. 
Straż Pożarna ma nie tylko stojący 
na poziomie zespół siatki męskiej, lecz 
posiada zarównó dcekonałą drużynę 
ilki nożnej. - 

Wiadomo nam taż, że Łódzka Straż 
ożarna ulegnie w najbliższym czasie 
reorganizacji t. zn. Komenda Straży 
Pożarnej m. Łodzi podporządkuja so 
bie wszystkie dotychczasowe oddziały 
traży fabrycznej 4 ochotniczej, w 
związku z tym, drużyna piłki nożnej 
Zawodowej Straży Pożarnej postano- 
wiła pokazać się na boisku i publicz 
nie zadokumentować wyższość tech 
niczną nad drużyną straży fabrycznej. 
iekawe to spotkanie oglądać będzie. 
my w dniu 29, 10. br, tj, w sobotę, 
o godz, 14 na boisku Zjednoczonych 


Całkowity dochód przeznaczony jest 
na odbudowę Stolicy. 
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Wasyli Maksymowicz znów zaczął dyktować rozkaz 
© końcowym etapie budowy, o wprowadzeniu godzinne- 


go i dziennego rozkładu prac, o organizacji trzech ob= 


Batmanow w nocy 
ków trzech biorących 


wszowa — z lądu. 
— Witajcie, 


nocni birbanci 


szarów i osiemnastu bojowych punktów trasy. 
"ROZDZIAŁ DWUNASTY 
NIESPOKOJNY PORANEK 


zawezwał do selektora naczelni- 
udział we współzawodnictwie pun- 


któw: Rogowa z wyspy, Filimonowa — z cieśniny i Ko- 


powiedział Wasyli 


f Maksymowicz. — Partorg jest tu obok mnie. Chcielt- 


byśmy sprawdzić wyniki waszego współzawodnictwa 


`z ostatnich pięciu dni, Czy jesteście gotowi? 


płym, 


-— Gótowi — pierwszy odezwał się Rogow. 

— Odpowiadasz za trzech? Czy widzisz ze swojej wy- 
spy, co się dzieje u Filimonowa i Kowszowa? 

— Widzę wszystko, 


Wasyli Maksymowiczu — ochry- 


lecz wesołym głasem odpowiedział Rogow — 
Wiem o każdym ich kroku. Mogę na przykład, poinfor- 


mować was, że Filimonow przez siedemdziesiąt cztery 


godziny nie wychodzi 


„szę zważyć, 


z gmachu stacji pomp, a Kow- 


szow mieszka w aucie i przestał jeść, już prawie cały 
tydzień obchodzi sie bez obiadu. Entuzjazm pracy, pro- 
D-06281 


254-21 
wewn. $ 1 11 f 
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